
Renalleya, Miaialstracya Tel^on RedaRcji Kr W%
i DrcRarnia : &E& W *  Telefea Admiaistracynm,

Lwów, ulica So&ola 1. 4.
Adres dla tclegr.: .Sera* Lwów* G M Z E T 7 I

w i E e z o m  i

®$£fes$zl f^a razv dzlsm&lg: o godzinie fi-fa! ra v  (uCazsta Poranna'*) K o godzinie 2 południa*

C en y  p re n u m e r a ty  i 
Abonament ...ie^ięozny we Lwowie za uba wydania 

gazety 2 korony.

Za codzienną dwukrotną dostawą do dwu dopłaca
się 66 halerzy.

Z przesyłką pocztową w kraju i monarchii:
miesięcznie, 
kwartalnie 
rocznie .

2 K 50 h. 
7 .  50 .  

30 .  -  .

z dwukrotną 3 K — h. 
wyoyiką . . 9 
pocztową . M

W Niemczech miesięcznie 
W innych państwach £w. p.

4 K - b  
3 .  -  .

Ceny og łoszeń : Z i wtorsz jesJnoszpaitow? petitowy 
lub jego miejsce 24 hal. Nadesłane za wiersz pe* 
titowy lub jego miejsce 80 hal. Po kronice wiersz 
2 kor. Nekrologia za wiersz petitowy 60 hal. — 
Drobne ogłoszenia po 6 ha? za wy.az, wyrazy 
tł’. tętni czcionkami liczą sSj podwtijnie. Mu mc- 
pojedynczy we Lwewit 4 hal„ na prowincji 8 naL
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Lwów, 26. października.
Kalendarzyk:
Dziś 26 października (sobota) rz. kat.: Ewarysta Pap. 

Lr. kat. Karpa i Papyly.
Wschód słońca o g. 5.59 r., zachód słońca o g, 4.18 

po południu. ■
Prognoza na dziś:
G a l i c y a  w s c h o d n i a  i z a c h o d n i a :  Prze

ważnie pochmurno, niema opedów, nieco zimniej, wsch. 
mierny wiatr.

D ziś:
Posiedzenia i zgrom adzenia:
Zgromadzenie Wzaj. Pom. drobnych kupców chrzęść 

w Instytucie technologicznym ul. Bourlarda 1. 5 o godz 
3-ciej po południu.

O dczyty:
Odcżft dr. Lewickiego p, t. „Najnowsze zapt.trywa- 

nia na dziatal.iość kąpieli kwaso-węglowych", o godz. 6\jQ 
w Związku zdrojowisi. i uzdrowisk ul. Romanowicza 9.

Dr. Bednarowski „O rowo odkrytym dramacie So- 
phoklesa o godz. 5 w sal1 V!I. Uniw.

Odczyt dr. Flory M Ogórck-Pankowej „O  hygienie 
spoi tu kobiecego11 w sali „Sokoła" o g. 7 wiecz.

Przedstawienia i zabawy:
Wieczór artyst. Kola dram. ul. Friedrichów 5.
Zabawa z tańcami w Czytelni kolejowej. Początek 

o godz. 8 wiecz.
Przetis awienie amat. w Kasynie miejskicm o godz. 

7'30 wiecz. („Państwo młodzi*' Przybylskiego).
Zabawa taneczna kr. Związku ofic. państw, i pom. 

kanc. „Unia" w lokalu przy ul. Sykstuskiej 1. 23, początek 
3 godz. 8'30 wiecz.

Wystawa Rubczaka i Gottlieba w Tow. przyjaciół 
Sztuk pięknycn.

W niedzielę:
Wieczór Kościuszkowski w „Sokole". Początek o g. 

7-mej wiedz.
Odczyt p. Prószyńskiego „O twórczości Żeromskie

go". w szkole im. Piramowicza ul. Ormiańska 1. 23, o g. 
6-tej wieczorem.

STAN WOJENNY W GALSCY1 — 
EEZ WOJNY.

Lwów, 26. października.
Śnieg spadł 24. października, a ziemniaki 

nie wykopane. Straszny ten rok rzuca cień na 
przyszłość. Zasiewy nie wykończone, drugie siana 
(potrawy— otawy) nie zebrane, owsy zrosły w ko
pach, muszą być spasane na polu, nie warto ich 
nawet zwozić. Rok to klęski, rok nieurodzaju. 
Wielki nasz warsztat pracy —  rolnictwo niebędzie 
w stanie wyżywić ludności w roku przyszłym. 
Przednówek będzie straszny. Wielki rolnik nie 
będzie mógł płacić rat bankowych i podatków, 
mały rolnik znajdzie się jeszcze w straszniejszein 
położeniu, bo nie będzie miał o czem przezimo
wać inwentarza, a na wiosnę nie będzie miał 
ziarna do siewu. Przyszłość zapowiada się go
rzej, aniżeli najwięksi pesymiści przypuszczali. 
Na wsi jest już dziś klęska. O tern muszą wie
dzieć posłowie, którym rząd przedkłada nowe 
podatki do uchwalenia. Sejmu nie ma — nie wia

domo gdzie szukać ratunku. Pozostaje jedynie 
Koło polskie i musi pamiętać, że w tym roku 
kraj stoi przed widmem głodu.

Drugi warsztat pracy, przemysł, cierpi znów 
od roku na niesłychany brak gotówki i kredytu. 
Pierwszy dał hasło generalny sekretarz Banku 
austrp-węgierskiego apelem do instytucyi finan
sowych, aby wstrzymywały kredyt a za tern sło
wem poszły zaraz i czyny. B:nk austio-węgier- 
ski systematycznie obniżał kredyty dla naszych 
polskich instytucyi finansowych, ktćre musiały w 
skutku tego wstrzymywać kredyt dla swej 
klienteli.

W takiej to chwili wybuchła wojna bałkań
ska. Kraj stanął przed widmem ogładzenia pie
niężnego. Najlepsze chęci naszych instytucyi fi
nansowych rozbijają się o stałą niechęć głównej 
instytucyi, kredyt regulującej, która z drakońską 
surowością obcina kredytv dla przedkładanych im 
najlepszych materyatey Wekslowych. Ruch budo
wlany ustał. Zaledwie rozpoczęte budowy będą 
mogły być ukończone nie bez wielkich trudności. 
Drożyzna mieszkań wzmaga się, e z nią w parze 
idzie drożyzna środków żywności.

Państwo nie prowadzi wojny, ale ludność 
tego państwa w Galicyi cierpi, jak gdyby w cza
sie wojny, niedostatek i brak zaspokojenia naj
konieczniejszych potrzeb gospodarczych.

Banki obce robią doskonałe interesy, wy
kazują rekordowe cyfry w procentach, dają naj
wyższe dywidendy a przytem ściągają skrzętnie 
z kraju naszego wszystkie kapitały własne, jakie 
przed rokiem jeszcze sanie nam narzucały, a za
razem —  co najgorsze —  te kapitały nasze, 
którymi się łaskawie op;ekować raczą. Ludność 
bałamucona przez nieodpowiedzialne czynniki, 
wycofuje swe oszczędności z instytucyi krajo
wych, a obce banki chętnie zgłaszają się same 
po nasze oszczędności i przechowują je zjj ra
dością u siebie dla swoich, a nie dla naszych 
celów.

Taki stan anarchii naszego kredytu nie mo
że trwać dłużej. Muszą wdać się w to czynniki 
odpowiedzialne i zająć się zmianą, gdyż anarchia 
obecna musi doprowadzić wprost dc katastrofy. 
Koło polskie ma przed sobą materyał, zebrany 
w kraju, będzie miało sposobność wysłuchania 
deputacyi, która się dziś do Wiednia udaje, by 
imieniem Związku stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych przedstawić prawdziwy stan rze
czy. K o ł o  p o l s k i e  zresztą z własnej ini- 
cyatywy wybrało już kumisyę do zbadania na
szych potrzeb kredytowych, ale d o m a g a ć  się 
m u s i  o d  r z ą d u ,  a b y  w t a k i e j  c h w i l i  
p r z y s z e d ł  w p o m o c .

Musimy tę pomoc rządu nieco bliżej okre
ślić.

Przedewszystkiem żadnej żebraniny. Nm 
chcemy żadnych podarunków. Domagamy się Je
dynie tego, co nam się należy.

Chcemy, aby Koło Polskie przez rząd wpły
nęło na Bank austro-węgiershi, któremu Koło 
polskie samo uchwaliło ogi omne przywileje, iżby 
ten bank traktował nasz krai zupełnie na równi 
z innymi.

Jest rzeczą wprost niesłychaną i budzącą 
oburze/nie, żeby Bank austro-węgi.erski na biizko 
100 milionów zapotrzebowania przyczyniał się do 
kredytu dla stowarzyszeń naszych śmieszną kwo
tą 4 mil. koron, podczas kiedy reeskont tych 
stowarzyszeń w Banku krajowym dochodź* do 
20 milionów. Bank austro-węgierski ma obowią
zek utrzymać pewien sprawiedliwy stosunek mię
dzy korzyściami, jakie z naszego kraju czerpie, 
a obowiązkami których nie spełnia. Musimy przy
pomnieć, że na rachunek naszego kraju liczy 
Bank austro-węgitrski eskonf tych obcych insty
tucyi, jakie się w naszym kraju usadowiły, tych 
wiedeńskich i czeskich banków, które przedkła
dając swój materyał wekslowy i swe rymessy 
we Lwowie p^zez swoje filie, ru założone, równo
cześnie obciążyły nas swym materiałem gdzie 
indziej płatnym i przyniosły ulgę innym targom 
w Wiedniu i w Pradze, gdzie materyał ten byłby 
rpeskentowany, gdyby tę obce insiytucye nie 
były się cio nas sprowadziły.

T o  j e s t  k r z y w d a  n a s z a ,  którą kraj 
zupełnie jasno sobie uświadamia i my musimy 
domagać się, aby nas traktowano porówni z in
nymi krajami. My nie idziemy do W ednia i 
ao Pragi i nie psujemy Niemcom i Czechom ich 
stosunku w reeskoncie w filiach Banku austro- 
węg^rskiego w Pradze, ani w głównej instytucyi 
we Wiedniu. My na naszym placu reeskontujemy 
nasz materyał i nie możemy pozwolić, aby na 
rachunek naszego kredytu we Lwowie i w Kra
kowie szło to wszystko, co filie obcych banków 
z Wiednia i z Pragi we Lwowie i w Krakowie 
Bankowi austro-wegierskiemu przedstawiają.

To jest pierwsza nasza skarga na Bank 
austro-węgierski.

A teraz druga. Niema tak dobrego podpisu 
w .kraju, któregoby Bank austro-węgierski w obe
cnym czasie pod tym lub innym pozorem tej lub 
cwej instytucyi r.ie odrzucił. Tej dlatego, ponie
waż już ma wyczerpany kredyt; tamtej dlatego, 
ponieważ z Wiednia przyszło takie polecenie bez 
powodu, cap tel est mon bon plaisir.

Cała pomoc, jakiej użycza obecnie Bank kra
jowy, co z calem uznaniem podnieść należy, jest 
poza obowiązkiem Banku jako takiego i jest speł
nieniem obywatelskiego i patryotycznego obowią
zku. Ale państwo przecież ma także jakieś wobec 
naszego krai u obowiązki i jego Bank, który my 
uposażyliśmy w pełnię przywiieiów, nie śmie się 
w takiej chwili n a  n a s z y m  k r a j u  m ś c i ć  
za to, że nie jest ani niemiecką prowincyą, ani 
Czechami, którzy umieją za sobą chodzić, ani 
Węgrami, którzy w tej chwili panują w tym 
wspólnym Banku. D o m a g a m y  s i ę  o d  K o ł a  
p o 1 s k i e g o  r e w  i z y i s t o s u n k u  B a n k u  
a u s t r o - w ę g i e r s k i e g o  i j a g o  f i l i i  w 
G a l i c y i  d o  n a s z e g o  k r a j u .

Minister skarbu ma jednak w swym zakre
sie działania jeszcze inne środki, któnmni 
w takiej groźnej chwili, jaką jest obecna *— mo
że i powinien przyjść z pomocą instytucyom, 
stowarzyszeniom i kredytowi w Galicyi. Wszakże 
pan minister skarbu ma c. k. pocztowe Kasy 
oszczędności do dyspozycyi, które wszak dość
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naszego groza wvwiozły z kraju f  mogłyby w ta
kiej chwili częściowo przynajmniej zwrócić te 
l u p y ,  z d o b y t e  n a  b i e d n e j  G a l i c y  i. 
D o m a g a  m y s i ę ,  a b y  r z ą d  p o l e c i !
c. k. p o c z t o w e j  K a s i e  o s z c z ę d n o ś c i ,  
a b y  w k ł a d k i  z G a l i c y i  p o c h o d z ą c e  
l o k o w a ł a  w g a l i c y j s k i c h  K a s a c h  
o s z c z ę d n o ś c i  w n a s z y c h  s t o w a r z y 
s z e n i a c h  k r e d y t o w y c h .

Wreszcie pan minister skarbu, który przed
kładał wczoraj budżet o przeszło trzech miliar
dach, ma tysiąc sposobności do przechowywania 
malutkiej cząstKi zasobów państwowych w kasach 
naszych instytucyi finansowych. N ie  b y ł o D y  
p r z e c i e  r y z y k o w n e  d ! a  p a ń s t w a  
z ł o ż y ć  w j e d n e j  l u b  d r u g i e j  i n s t y 
t u c y i  n a  p e w i e n  c z a s  i na  d o b r y  
p r o c e n t  p e w n y c h  k w o t  p o d a t k o 
w y c h ,  p o c h o d z ą c y c h  z p o d a t k ó w ,  
ś c i ą g a n y c h  b e z  p a r d o n u  w G a l i c y  i.

Domagamy się od Kola polskiego, aby te 
postulaty poddało pod swą rozwagę a przeko
nawszy się, że są do zrealizowania, użyło wszyst
kich środków parlamentarnych, jakie wielki klub 
zawsze ma do dyspozycyi, żeby te piekące nasze 
postulaty jak najrychlej zostały spełnione.

P a ń s t w o  w o j n y  n i e  p r o w a d z i ,  
a l e  s t o s u n k i  p a n u j ą  g o r s z e ,  a n i 
ż e l i  w c z a s i e  w o j n y .

Państwo ma obowiązek pamiętać także i o 
s p o ł e c z n y c h  konsekwencyach obecnej sy- 
tuacyi, kiedy tys;ące robotników znajdą się nie
bawem bez środków do życia, a wskutek zamknię
cia wszelkiego kredytu budowlanego i przemy
słowego także bez m o ż n o ś c i  p r a c y .

Na przednówku może być za późno. Głód 
bowiem bywa złym doradcą, a kiedy ten straszny 
wróg zagości, może być przykrem stosowanie 
Środków represyi, jeże'i przedtem nie umiało się 
niczego przewidzieć i nie zastosowało się żadnej 
rozumnej i przeciwdziałającej skutecznej pre- 
wenoyi.

Przestrzegamy, kogo należy. Przed czasem 
nawołujemy Koło polskie do rozumnej i przewi
dującej polityki społecznej i gospodarczej. Mamy 
nadzieję, że ten apel nie będzie bez skutku.

W. L.

GALOTA 
W BUDŻECIE ZA ROK 1913.

Wiedeń, 24. października.
(c )  I. Zanim wypowiemy ogólne uwagi 

f wnioski co do udziału Galicyi w budżecie pań
stwowym za rok 1912, przedstawimy Czytelni
kom naszym cyfry, które mówią same za siebie. 
Z cyfr tych nabędzie keżdy bezstronny przeko
nania, iż twierdzenie, jakoby Galicya była w no
wym budżecie skrzywdzona, jest wyssane z palca. 
Oto szczegółowe daty:

Ministerstwo spraw wewnętrznych 
i obrony krajowej.

W budżecie ministerstwa spraw wewnę
trznych zamieszczone są kredyty na d w a  nowe 
starostwa, dwie ekspozytury i komisaryat policyj
ny w Borysławiu. Siedzibę nowych starostw

i ekspozytur oznaczyć ma namiestnictwo. Komi
saryat policyjny w Borysławiu obejmie gminy: 
Borysław, Tustanowice, Mraźnicę, Hubicze, Ba
nię kotowską, a celem jego będzie jednolite spra
wowanie służby bezpieczeństwa, jako też służby 
paszportowej i meldunkowej. W tym celu będzie 
systemizowana posada 1 komisarza policyjnego, 
1 oficyała, 1 służącego i 2 strażniitów cywdnych.

Komisaryat policyjny w P r z e m y ś l u  bę
dzie pomnożony o 1 koncypistę i 2 strażników 
cywilnych. We L w o w i e  utwo”zone będą 4 no
we posady agentów cywilnych. W K r a k o w i e  
nastąpi znaczne pomnożenie poiicyi wojskowejj 
mianowicie o 127 żołnierzy policyjnych, 4 ofice
rów i 6 koni. Nadto będzie przy krakowskiej dy- 
rekcyi Dolicyi nowo utworzona posada 1 radcy 
policyjnego, 1 oficyna 1 4 strażników cywilnych.

Żandarmerya będzie powiększona o 1 ofi
cera i 49 żandarmów, Ponadto nastąpi ogólne 
pomnożenie liczby żandarmów o 550 osób; mają 
one być wedle potrzeby przydzielane do służby 
w poszczególnych kiajacn koronnych.

Nowo systemizowane posady na rok 1913 
w < ałem państwie i w Galicyi unaocznia nastę
pujące zestawienie:

W nam iestn ictw ie :
Galicya wogóle prc. dla Galicyi 

Urzędników prawniczych 14 31 45
„  sanitarnych 8 26 31
„  rachunkowych 5 24 28
„  kancelaryjnych 4 25 16

Służby 4 27 15
rzęlników technicznych 2 15 13

Urząd a ków weterynaryjnych 8 19 42
Zesuniętych ad personam do

wyższij rangi 21 39 24
Staros w i ekspozytur 4 9 44

P . z y  s ł u ż b i e  b e z p i e c z e ń s t w a :  
Urzędników poiicyi 5 12 43
St ażników cywilnych 13 58 22
Żołnierzy policyjnych wraz

z oficerami 131 — 32
Strażników cywilnych i

wojskowych —  4f2 32
Żandarmów wraz z oflc. bO 170 31

W namiestnictwie lwowskiem będą syste
mizowane posady: 2 starostów, 4 sekretarzy, 6 
komisarzy powiatowych, 2 koncypistów (od 1 
października), 3 krajowych inspeklorów sanitar
nych, 5 lekarzy, 1 nadradcy rachunkowego, 1 
raJcy rachunkowego, 1 i>ew'denta rach., 1 ofi
cyała rach., 1 asystenta' rachunkowego (od 1 pa 
idziernika).

Ministerstwo sprawiedliwości.
Wydatek na sprostowanie ksiąg gruntowych 

w Galicyi i na Bukowinie wvijosi 500.000 K w 
porównaniu z kwotą 455.0C0 K na r. 1912.

Na budowle w dziale min. sprawiedliwości 
preliminuje budżet dla Galicyi zachodniej 520.464 
K (w roku zeszłym 493.464 K), dla Galicyi 
wschodniej 690.955 K (w poprzednim roku 
572.199 K). Zaznaczyć należy, że Austrya dolna, 
górna, Solnogrćd, Karyntya, Kraina, Pobrzeże, 
Morawa, Dalmacya i Bukowina, a więc większość 
krajów Koronnych, wykazują ogromne zmniejsze
nie preliminowanych na ten sam cel kwot.

Na budowę gmachów sądowych w Chrza
nowie i w Husiatynie umieszczono w budżecie 
na r. 1913 pierwsze raty. Z większych pozycyi 
podnieść należy:

Na budowę sqdu w Krośnie (4 rafa)

I^O.OOO K, ńa budowę sądu w Łańcucie (3  r.)
150.000 K, na budowę sądu w Myślenicach (2 
r.}, 200.000 K, na budowę sądu w Stanisławo
wie (7 r.) 100.0C0 K, na budowę sądu w Bu- 
dzanowie (2 r.) 150.000 K na budowę sądu w 
Peczeniżynie (2 r.) 145.0UU K

Na buaowę zakładów karnych w Galicyi 
wschodniej preliminuje się 1,200.000 K, O
400.000 K więcej, niż w r. 1912.

PRZEGLĄD PRASY.
Wybory w Królestwie.

'j£> Walka wyborcze o mandat Warszawy 
przesłoniła widok na akcyę przedwyDorczą, roz
grywającą się obecnie na prowincyi Królestwa 
Polskiego. Wielka batalia skoncentrowanych stron
nictw polskich przeciw Dmowskiemu a nastę
pnie zasadnicze pytanie : kandydat polski czy li- 
twacki —  wszystko to w cień usunęło pro- 
wincyę.

Ostatni numer .Nowej Gazety podaje ca
ły szereg informacyi co do szans kandydatów w 
11 okręgach wyborczych (Warszawa stanowi 
okręg 12-ty). W kilku zdaniach charekteryzuj'; 
dziennik warszawski nastrój wyborców :

.Wybory na prowincyi —  z małymi wyją
tkami —  odbywają się w tempie ospałem. A je
dnak, w poszczególnych przejawach widać pewien 
ruch idei, a nawet walkę, dość energicznie zwró
coną przeciw narodowej demokracyi“.

W poszczególnych okręgach horoskopy wy
borcze przedstawiają się następująco:

W gubernii warszawskiej, stąd posłował p. 
Władysław Grabski, który zrzekł sie mandatu, 
wyjdzie albo p. Maryan Kiniorski, albo p. Hen
ryk Rudziszfcwskl, obaj narodowi demokraci.

W gub. kaliskiej zapewniony jest wybór 
Alfonsa Parczewskiego, niepospolicie zasłużone
go działacza, który dawno już zerwał z narodo
wą demokracyą.

W gub, płockiej, cichego posła z III Dumy, 
narodowego demokratę p. Wąsowicza, zastąpić 
ma również narodowy demokrata, znany z wie
cowych przemówień, publicysta endecki, p. Jerzy 
Gościcki.

iW gub. piot-kowskiej był ruch dość żywy. 
Neprzód walczyła tu narodowa demokracya prze
ciw p. Wł. Żukowskiemu, swemu niegdyś ele
ktowi i popiera swego sympatyka, p. M. Łempi 
ckiego. O ile p. Żurowski ostatecznie przejdzie, 
będzie to w każdym razie klęska endecyi.

W gub. łomżyńskiej bez współzawodnictwa 
zwycięży znów dr. J. Harusewicz, poseł w trzech 
Dumach poprzednich. Niegdyś narodowy demo
krata, również zerwał już węzły zależności od 
tej partyi i jest mocno nielubiany przez główny 
sztab p. Dmowskiego, któremu awą samodziel
nością zawadzać

W gub. siedleckiej zupełnie pewną jest kan
dydatura p. Dymszy. I ten polityk, zbliżony raczej 
do realistów, nie ma nrru u endecyi; lecz prze
ciwstawić mu się narodowi demokraci nie mogli.

Żywsze tętno pulsowało w gub. lubelskiej. 
Tam walka dotychczas wre silnie. Kar.dyaatura 
p„ Nakoniecznego, włościanina, jest zachwiana* 
Przeciwstawiono mu kandydaturę właściciela ziem-

Z w ią z e k  raiu ik& w  m  
I l l f f l l  pfOlSuligiW stow. zar. 

t ogr. por.

pośredniczy w ©przeciąży Kom iso
we i zbóż, roślin strączkowych, na
sion i Kartofli.
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;k'ego, p. Plewińskiego, b. posła do II Dumy, 
s.olennika secesyi. Upadek p. Nakoniecznego 
yiby symptomatem dotkliwej klęski endecyi. Ale 

„ymczasem szanse się ważą, bez wskazówek, po 
czyjej stronie jest przewaga.

W gub. kieleckiej p. Jaroński, głośny tem 
tylko, że nazwisko jego skojarzyło się ze słynną 
deklaraeyą, której wygłoszenie było jedynem pra
wie jego występem publicznym w Durnia, jest 
kandydatem bez konkurencyi.

W gub. radomskiej dr. Swieżyński, poseł 
do dwóch Dum, stronnik endecyi, lecz człowiek 
z form zewnętrznych taktowny i umiarkowany, 
mający więcej wpływu wewnątrz Koła, niż zewnątrz 
jako rzecznik programu endeckiego, ma szanse 
pokaźne. P.zeciwstawiono mu kandydaturę sece- 
syjno-postępową p. Wigury, b. posła do I. Dumy, 
przeciwnika ugodowej taktyki endecyi.

W gub. suwalskiej, w której ludność litew
ska ma większość, pewną jest kandydatura p. 
Bułata, zwolennika partyi pracy, pobieranego na
wet przez Polaków.

W Łodzi zwycięży kandydatura żydów, ara 
Bomasza, wysuniętego przez żywioły nacyonali- 
otyczno-kompromisowe, ale też zaaprobowanego 
już przez całą ludność żydowską —  w braku innej.

*  *»
Na ogół Koło polskie w IV-ej Dumie pod 

względem wyraźnej barwy narodowo-deniokraty- 
cznej znacznie osiaonie. Być może, iż nawet nie 
będzie w niem stanowczej większości endeckiej. 
Stracona dla tego stronnictwa jest: Warszawa (p. 
Kucharzewski), gub. kaliska (p. Parczewski), gub. 
łomżyńska (dr. Harusewicz) i gub. siedlecka (p. 
Dymsza); wątpliwa jest gub. piotrkowska (p. Żu
kowski, a nawet p. Łempicki), pewne są: gub. 
płocka (p. Gościcki) i gub. kielecka (p. Jaroński), 
prawie pewna warszawska (p. Radziszewski), bar- 
dzu prawdopodobna guń. radomska (dr. Świeżyń- 
ski), niezdecydowana gub. lubelska (p. Nakonie- 
czny, czy p. Plewiński?).

K,ok naprzód ku przeistoczeniu kursu z pew
nością się uwydatni.

t m y $ £ 9  n a w a  p r r ^ w a i ^ e y  
prenum&raiorży atrai-Fsrcajsk bez- 
glrfinis pocztftiK tintkuJacef gig 
powlsści St. ie rm m fc lzm  pos! ły- 
taiem „WSsma tacka**.’
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10) STEFAN ŻEROMSKI

WIERNA RZEKA
POWIEŚĆ.

(Ciąg dalszy).
Zbieg, nie mogąc sprawnie przekro

czyć z powrotem progu, usiadł na nim 
w bezsilności swej. Ręce jego osunęły się 
na ziemię, kij z nich wypadł.

Stary kucharz zawściągnął na sobie 
kożuch i lewą garścią szukał czegoś za 
pazuchą. Mamrotał, wyszczerzając zęby, 
wśród którycb dwu na przedzie brakowało. 
Zn agi a zakrzątnął się. Chwycił wymytą 
miskę i, nabrawszy z żeleźniaka warzechą 
rozgotowanej jęczmiennej kaszy*, wrzucił 
w naczynie i podał rannemu.

— Na, zeżeraj, i wont mi z miejsca, 
bo tu za tobą po śladach przyńdą. Dwór 
snala, a mnie nahajami ubiją. Żywo, 
rusz się!

Powstaniec pokazał gestem, że nie 
ma łyżki. Starzec cisnął mu na kolana 
drewnianą, wygryzioną. Patrzał z podołoa, 
jak poraniony drżącenn rękoma niesie do

Ferers walk g AdryaEopoL
(k) Teatr wojny, na którym toczą się obe

cnie walki rozstrzygające między glównerni a/mia* 
mi Turcyi i Butgaryi- zajmuje obszar Tracyi, któ
ry na zachodzie ograniczony jest południkiem, 
przechodzącym przez miejscowość Mustafa basza, 
na północy pasmem góo tworzącem granicę mię
dzy Bułgaryą i Turcyą, na wschodzie morzem 
Czarnem, a na południu wzgórzami pc lewym 
brzegu rzeki Ergeny.

Cały ten teren ma charakter falisty. We 
wschodniej części przerżnięty jest pasmem gól 
Istrandża, ciągnącem się z północnego zachodu 
ku południowemu wschodowi w kierunku nu Kon" 
stantynopol. Na zachodzie przepływa przezeń w 
ogólnym kierunku z północy na południe potężna 
rzeka Marica. Pod Adryanopolem łączą się z nią 
wody Ardy od zachodu, Tundży od wschodu. 
Korytami tych rzek płynn obecnie wielkie masy 
w ód ; Marica pod Adryanopolem ma 250 metrów 
szerokości. Przejście z jednego brzegu na drugi 
jest dla wojsk bardzo trudne, brak jest bowiem 
mostów. Ta okoliczność daje tym rzekom wiel
kie znaczenie przy działaniach wojennych w tej 
stronie teatru wojny.

W południowej części terenu płynie z 
wschodu na zachód dopływ Maricy, Ergene. Do 
tej ostatniej na prawvm jej brzegu uchodzi kilka
naście rzeczek, mających swe źródła na stokach 
gór na graniry bułgarskiej, dalej ku wschodowi 
na stokach Istrandży. Rzeczki te mają znowu 
liczne dopływy. Ogólny kierunek biegu wszystkich 
tych żył wodnych jest z północy na południe. 
P-yną one dolinami szerokiemi i głębokiemi, 
brzegi mają bagniste. Między temi dolinami cią
gną się równoleg.e nagie wzgórza.

Rozpaczliwie jednostajne te fale wzgórz le
żą więc obok siebie, a jednej niepodobna od
różnić od drugiej. Również doliny 3ą tu do sie
bie podobne jak siostry. Oryentscya jest więc 
niesłychanie trudna, miejscowości leżą w dolin
kach, a punktów obserwacyjnych niema wcale. 
Liczne tu bardzo kopce grobowe wyglądają 
wszystkie tak samo, nie mogą więc tłuiyć do 
oryentacyi. Z wzniesień widzi się zawsze tylko 
liczne rzędy grzbietów innych wzniesień, jedne 
takie same, jak i drugie.

Ruchy wojsk są tu też bardzo utrudnione, 
zwłaszcza z zachodu na wschód, lub w przeci
wnym kierunku. Gościńców niema innych prócz 
jednego, łączącego Adryanopol z Kirkkilisse, Mo-
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ust war kaszy, jak łyka go z pospiechem 
i niewypowiedzianą rozkoszą, —  parząc 
sobie wargi. Wkrótce rriska była pusta, 
kasza niezrównanej dobroci i smakowito- 
ści wyjedzona do ostatniej drobinki. Ranny 
pokazał kucharzowi swe nogi, — jedną 
w biodrze rozdętą, czarnosiną, koloru że
laza, —  drugą w stopie po stokroć prze
bitą, napuchniętą i krwawą. Dziad żuł 
wargami z odrazą, klął straszliwem sło
wem, pluł i mnożył zniewagi, lecz patrzał 
na rany.

W  ciąż tak niechętnie mamrocząc, 
podreptał ku swemu posłaniu na pryczy, 
wlazł pod nią i ożogiem wyciągnął stamtąd 
dwa rude, zestarzałe krypcie, — to zna
czy zdeptane w błotach przyszwy, pode
szwy i obcasy od podkutych chłopskich 
butów z najtwardszego juchtowego rze
mienia, od których oderżnięto cholewy. 
Krypcie te były zeschłe, twarde, jakby 
wyrobione z żelaznego surowca. Młody 
panicz wdział je na swe stopy i tak z wy
ciągniętemu nogami, obutemi teraz w te 
żelazne chodaki, siedział na progu. Ku
charz spojrzał mu w oczy z poprzednią 
srogością i kazał natychmiast iść precz

stów niema także zupełnie. Są tu jedynie drogf 
polne, albo nawet tylko tory, prowadzące wśród 
zielsk i wysokiej trawy. Drogi te urywają się czę
sto nagle, lub gulią się w trawie. Obecnie w 
czasie słot jesiennych cały ten teren utrudnia 
niewątpliwie wszelkie działania wojskowe. Tabo
ry i działa grzęzną w rozmokłej ziemi i krępują 
ruchy wojsk.

Tylko Istrandża Dag i stoki tego pasma są 
zalesione. Strefa leśna sięga nawet z północne
go wsrhodu niedaleko Kirkkilisse.

W północno-zachodnim kącie opisanego 
terenu leży Adryanopol, tworząc, jako silnie wa
rowna twierdza, niejako klucz do całego teatru 
wojny. Uzupełnieniem systemu fortyfikacyjnego 
Adryanopcla jest obóz warowny Kirkkilisse, zao- 
byty właśnie szturmem przez Eu garów. Nie mo
żna było wybrać lepszego terenu, jak ten, na 
którym ODie te twierdze się znajdują Ujemną 
stronę położenia ich tworzy tylko to, że nie do
minują nad całą okolicą, lecz są znacznie prze
wyższone owemi falami wzgórz od północy, więc 
właśnie ze strony, zwróconej ku granicy.

O Adryanopol opiera się główna armia tu
recka; odebranie więc Turkom tego punktu o- 
oarcia jest jednem z głównych zadań armii buł
garskiej. Jeżeli zresztą Bułgarzy chcą zapanować 
nad całą tą krainą, muszą zdobyć jej klucz, 
którym jest właśnie Adryanopol. Zdobycie Kirk
kilisse było dla armii bułgarskiej ważnym kro
kiem naprzód w walce o Adryanopol.

1-2 _    5tr. 3

OBRAZKI BAŁKAŃSKIE.
Niech się bawi.

( = )  Biedny niedołęga, JCMość na pensyf, 
ekssułtan Abdul hamid przysparza rządowi nie
mało kłopotu. W obawie, by go zawierucha wo
jenna nie wyrzuciła znów na brzeg „aktualności", 
przetransportowano go z cod Salon k do Kon
stantynopola i tu umieszczono pod strażą w sta
rej ruderze cbnk gruzów spalonego przed rokiem 
parlamentu. Ale i tego muzeum przeszłości nie 
uznano za dostateczne dia pensyonowanego ma
jestatu schronienie. Ekssułtan dał na wojnę jakiś 
„grubszy* majątek, podobno 70 milionów praw
dziwego niemieckiego złota, które niedawno pod 
osłoną krążowmków przez Czarne njorze prze
wieziono do Stambułu. Czyn ten podziałał podo
bno elektryzująco na naród, „stary z pończochy 
dał grejcary na wojnę* opowiadano tajemniczo

ze dwora. Grdy tamten ruszyć się nie miał 
siły, chwycił go wpół, podźwignął, wyniósł 
do sieni, wypchnął na dziedziniec i drzwi 
za nim zatrzasnął. Wygnany zawahał się, 
dokąd ma iść. Na gumno nie chciał, bo 
za niem byli chłopi. Przed dwór nie śmiał, 
bo spalą z jego powodu. Ale droga sama 
wiodła go na dół, właśnie wzdłuż dworu. 
Dom to był wielki, murowany, budowla 
długa z dwoma gankami, z wielkim, zczer- 
niałym dachem. Przed tym' gankami ciąg
nęła się droga kędyś w dół, ku rzece. 
Tam też poszedł krwawy żołnierz.

Mijał coprędzej ten niegościnny dom. 
Stokroć gorzej bolały go nogi w ciężkich 
chodakach, ciężył kostur w ręku, kożuch 
moskiewski na grzbiecie, — a nadewszy- 
stko —  nadewszystko ta hańba moudźwig- 
niona, którą na sobie niósł:.. Minął pierw
szy ganek, nie podnosząc oczu. Mijał 
drugi... Lecz oto ktoś go z tego ganku o- 
krzyknął. Po kilku kamiennych stopniach 
zeszła ku niemu, młoda kobieta i, zdu
miona jego straszliwą postacią, stanęia 
w pół drogi.

(C. d. n.).
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za węgłami domów. Popularność rośnie, staru
szek staje się niebezpieczny... Co tu robić ? Do 
Smyrny! Tak jest, na brzegu Anatolii, zdała od 
wypadków wojennych’ będzie bezpieczniejszy. I 
już kazano mu pakować sakwojaże i dziewice. I 
przyszła jak gron wiadomość o wzięciu KirkKi- 
lisse. Turczyn jest mądry chłop. Powiada tak: 
przegraliśmy w chwili, gdy staruszek miał odje
chać, niech zostanie, a zwyciężymy. I oto przy
chodzi dziś jowialna zaiste depesze z nad złote
go Rogu: postanowiono Abdula zatrzymać w
Konstantynopolu i przypuścić go do rady wojen
nej w permanencyi! Słusznie, „za swoje pienią
dze każdy się może Tiawić* —  dlaczegóż eme
rytowany maiestat za „swoje ciężko zapracowane* 
miliony nie ma się zabawić w wojnę ?

StenogrrfLa na placu hoju.
Nazywa się to niezwykłe stworzenie: panna 

Zofia Jowanowicz i w czasie pokoju zajmuje po
jadę stenogrufki w jednym z belgradzkich ban
ków. Ponieważ zaś „inter arma silent... banki* 
nie prowadzą korespondencyi, tern mniej zaś 
potrzebują stenogiafów, urocza (tak twierdzą te
legramy) panna Zosia przepasała się szabelką i 
zaciągnęła do ochotniczych szeregów serbskich, 
naturalnie w przebraniu męski^m. W bitwie pod 
Myrdare młoda bohaterka dokonywała cudów 
męstwa, porywając za sobą szeregi oryginalnych 
mężczyzn. Walczy u boku narzeczonego, jak przy
stało na dzielną córkę ojczyzny. Jeśli zaś tak 
tnie skróconym sposobem, jak stenografuje, bie
dni Zaiste będą bisurmar.i, którzy się pod jej 
ołówek, pardon, pafaszyk dostaną.

Niezły apetyt
O złem zaprowiantowaniu armii tureckiej 

regularnej i ochotniczej świadczyć może nastę
pujący epizod: W starej Serbii pojmano Arnautę 
i oddaro go żołnierzowi celem odstawienia do 
więzienia. Po drodze chciał się wymKnąć z rąk 
eskorty i ukąsił żołnierza w rękę. Na krzyk 
ukąszonego nadbiegło 10 chłopa i nuż Arnautę 
odrywać od surowego żołnierskiego mięsa. Ani 
rusz! Dopiero, gdy pojmany i widocznie gło
dzony Arnauta odkąsił „porządny" kawałek ręki, 
zdołano go oderwać od zaimprowizowanego 
obiadu.

Z ZABORU PRUSKIEGO.
Nowa instytucya kulturalna. —  Interpelacya 

„<a©noese“ Schorletrer.
Dość często —  pisze „Dziennik Poznański" 

spotkać się można ze zdaniem, że w społeczeń
stwie wielkopolskiem odczuwać się daje dotkliwy 
brak zrozumienia potrzeb kulturalnych, o ile te 
potrzeby wkraczają w dziedzinę czysto artysty
czną. Zarzut ten dzisiaj już nie ze wszystkiem 
jest słuszny. Przypomnieć wystaiczy niedawną 
akcyę naszego społeczeństwa w sprawie subwen- 
cyonowania sceny polskiej. Obecnie zakomuniko
wać możemy fakt podobny z tą tylko różnicą, że 
tym razem wchodzi w grę nie akcya zbiorowa, 
lecz uznania godny czyn jednostki. Oto p. Do
minik Jeżewski, były właściciel dóbr Głębokie 
postarał się c utworzenie Towarzystwa z ograni

czoną poręką pod firmą Witk-Jeżewski ? Spółka 
w Poznaniu. Do tego Towarzystwa p. Jeżewski 
przystąpił z udziałem 100.000 marek. Dalszymi 
spólnikami są hr. Ignacy Bniński i adwokat dr. 
Kolszewski z Poznania.

Spółka ta rozporządzać będzie rocznym 
docnodem co najmniej 7000 marek, który ma być 
w całości p r z e z n a c z o n y  na  n a b y w a n i e  
i r o z p o w s z e c h n i a n i e  d z i e ł  s z t u k i  
p o l s k i e j .  Brawo!

*
*  *

I n t e r p e l a c y a ,  wniesiona przez Koh> 
polskie w s p r a w i e  w y w ł a s z c z a n i a ,  ma 
następujące brzmienie: „Czy królewskiemj rzą
dowi wiedomo, że komisya kolonizacyjna dla 
Frus Zachodnich i Księstwa Poznańskiego po
stanowiła na dniu 10. b. m. nabyć drogą wy
właszczenia kilka majętności ziemskich do celów 
kolonizacyjnych ? Jak rząd królewski myśli uspra
wiedliwić to zarządzenie, stojące w sprzeczności 
z artykułem 9. kons*yfucyi dla państwa pruskie
go i artykułem 3. dla Rzeszy niemieckiej?"

Jak donoszą pisma berlińskie, posłowie pol
scy w!tali na onegdajszem posiedzeniu Sejmu 
pruskiego m i n i s t r a  rolnictwa bar. S c h o r- 
1 e m e r a, odpowiedzialnego za wywłaszczenie — 
okrzykiem: „G e n o s s e (towarzysz) S c h o r l e -  
m e r“, co w Izbie wywołało ogólną wesołość.

Płe&ameratg NGaz2£7 
sgf® i „Gazet? Porasśa8i“ isefssa 
roziBOGza£ Im tM m  dnlą.

m m m

i i  FaH I Fanów! Płaszcze, kurtki, 
bundy, kamizelki 

wełniane i ze skóry sarniej, kapelusze, czapki, 
rękawirzki, trykoty, obuwie, oraz wiele nowości 

ogrom nym  wyborze i po cenach nizkich

POLECA

w
Amerfcan Rouse
S S S L w ó w ,  l o p e r n i H a  ,e *

DR. MAJER BAI ABAN.

I Heni II
Było to 22 listopada r. 1619. Żydowski 

fistorosz miał w torbie kilkadziesiąt listów, które 
miał przewieźć z Pragi do Wiednia. Był to czas 
wojny trzydziestoletniej; wojska Unii i Ligi krą
żyły po tererie wojennym, szukając za szpiegami 
i rabując po drodze wszystko, co wpadło w ręce. 
Biedny listonosz kry] się przypuszczalnie, jak 
mógł, szedł lasami i wertepami, lecz nie umkną! 
przed czujnem OKiem dragonów cesarskich. Schwy
tano go i odebrano mu pocztę. Co się z nim 
staro, o tern milczą współczesne reiacye -— ileż 
to listonoszów zginęło w trzydziestoletniej woj
nie, —  listy jednak powędrowały do Wiednia, 
gdzie je  otworzono i dano przeczytać. Nie za
wierały snać nic ciekawego dla trwożliwego rządu 
1 powędrowały do archiwum ( t i a u s t i o f - und 
Staałsarcbiv), gdzie otrzymały swój numer (1174) 
i przeleżały do roku 1911, z więc blizko 300 lat.

Bibliotekarz żyd. biblioteki kahalnej w Wie
dniu, dr. B e r n a r d  W a c h r t e i n ,  mąż o 
wielkiej erudycyi i głębokiej wiedzy, wydał je 
obecnie w tekście hebrajsko-żargonowym wraz 
z transkrvpcyą łacińską, uwagami rzeczowemi 
i lingwlstycznemi, słownikiem i t. p. Inny uczony 
wiedeński, dr. Alfred L a n d a u , napisał wstęp 
o języku listów, jego składni, o cbcych wyrazach 
w żargonie i t. p. Obaj wydawcy są pierwszo
rzędnymi znawcami przedmiotu, wydali tedy owe 
47 listów według ścisłych zasad nauki. Lecz po
za stroną wydawniczą zajmuje nas niepomiernie 
treść tych bezpretensyonalnych pism, które tylko 
dzięki przypadkowi dostały się do publicznej 
wiadomości.

Otóż wszyscy autorowie piszą żargonem, 
ale żargon ten jest tak zmakaronizowany hebrai- 
zmami, że trudno os »dz~ć, czy język hebrajski,

czy niemiecki jest podstawowym. A ma t o dle 
n a s  tern większe znaczenie, ileże kwestya żar
gonu nie ochodzi z porządku dziennego, a nawet 
Akademia Umiejętności w Krakowie poświęciła 
w , Encyklopedyi polskiej* sporo miejsca temu 
przedmiotowi. A treść listów powiada nam, że 
większa część żydów wiedeńskich i praskich 
miała krewnych i powinowatych w P o l s c e ,  że 
wysyłano synów do K r a k o w a  na naukę Tal
mudu, że cały szereg towarów sprowadzano 
z Polski, oraz, że między domami handlowymi 
w cesarstwie i Polsce była łączność finansowa.

Ciekawy jest list Chenocha Hammerschlaga 
z Pragi, z którego dowiadujemy się o zaręczy
nach jego bratanicy z synem rabina krakowskie
go, Joeia Sirks, — Nie myślę tu powtarzać tre
ści listów, gdyż nie to jest celem niniejszej no
tatki ; pragnę tylko zregestrować dzieło, dla hi- 
sto-yogrofii żydów w Polsce niezmiernie po- 
trzeDne.

Wydawca listów, dr. W a c h s t e i n , pocho
dzi z T ł u s t e g o ,  a to miasteczko jest jednem 
z centrów chasydyzmu, już ze względu na bli- 
zkie sąsiedztwo „cudotwórców" w C z o r t k o- 
w ie , H u s i a t y n i e ,  S a d a g ó r z e  i t. p. 
Któż z młodego pokolenia pamięta jeszcze tra- 
gedyę domu cadyków bukowińskich? Oto jeden 
z synów słynnego cadyka w Sadagórze, Izraela 
Friedmana, sam cadyk w Leowie (Rumunia), 
poczuł całą nicość swego cudotwórstwa i posta
nowił zrzucić maskę świętości i żyć, jak każdy 
inny cz^o^iek. Gdy wiadomość o tern doszła do 
Husiatyna i Sadagóry, gdzie rządzili bracie te
goż B e r a ,  sprowadzono go związanego w ka
recie do Sadagóry i uwięziono go tu we dworze 
brata. Przy pcmocy postępowych żydów w Czer- 
p.iowcach wydostał się Ber (Bej runi u) z więzienia 
i z Czerr.iowiec wystosował w marcu r. 1869 
„manifest do narodu".

Po tym cadyku została znakumita biblioteka 
judaistyczna, złożona z wielu tysięcy tomów;

wśród nich białe kruki pierwszych weneckich o- 
ficyn Daniela Bomberga. Tę bibliotekę nabył dla 
żyd. biblioteki kahalnej we... W i e d n i u ©  me
cenas tamtejszy Salo K o h n , a wyż wspomniany 
dr. W a c h s t e i n opracował „ Katalog der Sato 
KoJjniscijen Scbenkungen*, Wiedeń, 4 -to, 1912, 
który jest nieprzebraną kopalnią dla poznania he
brajskich drukarń w Polsce. Wydawca pierwszy 
raz uwzględnił ściśle druki polskie i sprostował 
wiele błędów dotąd rozpowszechnionych.

Trzecią wielką pracę dr. Wachsteina, która 
dopiero niedawno opuściła prasę, stanowi S p is  
n a g r o b k ó w  na s t a r y m  ż y d . c m e n t a 
r z u  w W i e d n i u  od r. 1540— 1670, tj. do wy
gnania żydów z Wiednia.

To wielkie i objętością i pracą, weń wło
żoną, dzieło składa się z niezliczonej ilości mo
nografii, każdy pomnik —  a jest ich kilka tysię
cy —  to kawał historyi, to ogniwo w łańcuchu 
historyi rodzin żydowskich. Ileżto pracy trzeba 
było by te nagrobki odpisać, Sfotografować, 
stwierdzić identyczność osoby, wcielić ją do wła
ściwej rodziny, to znów zrozumie tylko ten, któ
ry się sam przedzierał przez podobny las legend 
i bajek.

A dla żydów p o l s k i c h  jest ta książka 
drogowskazem wprost bezcennym. Eurze dziejo
we w średnich wiekach, przygnały żydów ao 
Polski, burze dziejowe w Polsce (lata 1648—9 
1655— 60, tj. Chmielnicki i Szwedzi) wygnały 
żydńw z Polski. 1 oto na cmentarzu wiedeńskim 
odnajdujemy naszych dawnych przyjaciół z Kra
kowa i Poznania, ze Lwowa a nawet z najdal
szych kątów Rpltej, Tutaj spoczywali i czekali 
swego histeryka, któryby nam wskazał dokąd 
ich los zagnał 1

W tern odszukaniu zbiegów polskich wielka 
zasługa dr. Wachsteina, hade cze dziejów żydo
wskich w Polsce umieją ocenić jego pracę.

jeBt synonfm ein  aparatu od  twarzą] ą ceg o  mu* 
zyk ę i óp iew  czyBto i naturalnie, nie pow in ien  
Big wię<. nikt daw ać zw o d z ić  azum nym  rełria- 

i  motn, którym i konkurencyn zachw ala ew oje
V C n n u a  a a r m o  toWiiry j zaglądnąć do Jedynego sk ła d a  e r y -  m__

i opłatrue glaiłajiik griBstoa^w «nł«Ikov;<ili

we Lwowie
TcL Nr. 1560 — w Krakowie

jjg Wg J ~ bi 5/~ fcTtentJTniw ńnlofhô
w ych  gą szczytem  to c fth łm r ia p ijn k c io  udoskonalen ia 
i Żad en inny w y rób  n ie ^ t r z y m a j*  pfrr&ffflżitfa z te- 
itnt. N ajw iękazy w y h ór  p łyt pierwsfrorfcryinych arty 
stów  o tr /.yma eoę tyt!to na ^ em on 
stra cj a bez przytfuBti~kdjw >. — Plgi w iw a t a c h  ratal
nych. O ram ofon. K o n ce rto w y  z 5 płytam i, C j."

k o s z t u je  5 0  k o ro n .  rsss



Nr. 959 „Gazet j Wieczorna" z dnia 26. phgjżicrnika 1972. Str. 5

J I 1
g n u  e w o w

U l  T r y b u n a l s k a  1 4 .  |
l l H  Telefon 2026-1V.

Pierwsza koncesjonow ana
—  Fsehewa n U k  szyitóiega pisania na maszynie —
rozpoczyna nowe kursy na podstawie zatwierdrone- 
go przez c. k. Radę szkolną krajową planu nauki. 

Wpisy codziennie od godziny 9—1 i od 3—8.

Koncesyonowane biuro H
—  szyUiegn przepisywania i powielania p isi —  I
sporządza czystopisy i odpisy wszelkiego rodzaju | 
pism, dokumentów, kosztorysów itp. Gwarancya za U 

dyskrecyę i bezbłędne wykonanie.

| Zlecenia wykonuje się r .- , żądanie takie porą nocna. Pisanie na godziny w p rywatnych Kancelaryacn.
Sprzedaż amerykańskich maszyn do pisania najlepszych system ów, jakoteż wszelkich przyborów do maszyn. 3443 MICHAŁ KMIC9NSKI. H

Z DNIA.
I  PŁACO BOJU.

Na w łasnym  sznurku z Ceiynii.
(Od naszego taczkami wysłanego specyalnego 

sprawozdawcy).
Cetynia przed pierwszym.

(I) Więc C z a r n o g ó r a  p a d ł a .  W Ce- 
tynii panuje już basza i zabieramy się do zakła
dania haremów. Jest mi niezmiernie miło, że 
pierwszy mogę przynieść tę sensacyjną wi&do 
mość, albowiem wszyscy wojenni korespondenci 
związani drutami telegraficznymi siedzą w pi
wnicy konaku i czekają na interwencyę mocarstw 
Ja jestem z Edinem baszą na „ty" i zdaje się, że 
zostanę tu dyrektorem prasowego biura, o czem 
zawiadomcie moich wierzycieli. (Moratoryum trwa 
i tak w Czarnogórze od chwili wstąpienia na tron 
króla Nikity).

Ale idźmy biegiem wypadków. Przedewszyst- 
kiem usprawiedl.wcie mnie przed szefem, dla
czego nie jestem w Albanii i na Kossowem Polu, 
tylko w Czarnogórze. Miałem asystować rozgro
mieniu Turków (albo Serbów) pod Kumanowo i 
Skoplje, tymczasem klnę się na największą fla
szkę atramentu, nie mogłem tam zostać, bo nie 
było o czem pisać. Przyjechałem koleją do gra
nicy Bośni, do Priboj i stamtąd rżnę rowerem 
w najognistszy punkt boju: do Kumanowo. Przy
jeżdżam, (droga jak stół) miasteczko „niczego- 
wate* —  Kumanowo —  pytam —  jakiegoś drąga 
na drodze, bo nie wierzę oczom i tablicy.

—  Jo, odpowiada (no albańsku „tak").
—  A gdzie Turki? gdzie wojsko?
Wzruszył ramionami i począł dalej zamiatać

ulicę.
Kij dyabeł— myślę. O jciec! (wołam) a jest 

tu jaka kawiarnia?
—  Jest Grand, Belleyue, Europę.
—  A gdzie najbliższa?
Pokazał miotłą na kamienicę opodal. Za 

chwilę byrem już w „Eellevue“ .
—  Melanż, pióro, atrament.
Usługuje mi sam właściciel, rodowity Turek 

jak bursztyn, widocznie kelnerzy poszli na wojnę.
— Aha i dzienniki! Ostatnie morgenbtaty. 

A „Wieczorną" trzymacie?
—  Sie sind a u c h von Galizien? pyta właści

ciel uradowany. Trzymamy, ale bardzo zajęta.
Z tego spotkania rodaka na tak wścitkłej 

obczyźnie, byłem mocno ucieszony. Zawsze się 
człek czegoś dowie więcej, myślę. Kanar-bej 
właściciel „Bellevue“ pochodzi z Ustrzyk, gdzie 
Kanarienvogle są znaną na całą okolicę firmą 
drzewną. Los go zagnał aż do Starej Serbii 
i tu mu się całkiem dobrze powodzi.

—  Co z wojną? Gdzie armia? Zakki basza? 
Kiedy była bitwa, mów pan!

—  Jaka w^jna? Tu u nas żadnej wojny 
nie było.

Po prostu skamieniałem. Jechać taki kawał 
śiyiafa, tłuc się bośniacką koleją i rowerem i 
przyjechać na plac boju, gdzie niema ani śladu 
wojska!

—  Gazety!
Przerzucam gorączkowo stosy europejskiej 

bibuły, melanż stygnie, a ja połykam telegramy.
Nareszcie mam! Rozwiązanie tej dziwnej 

dla mnie zagadki było tak proste, że aż się za
rumieniłem! Całkiem naturalnie. W Kumanowo, 
które stanowi punkt centralny operacyi obu armii, 
n ie  m o g ł o  b y ć a n i j e d n e g o ż o ł n i e r z a .  
Oto dwie oficyalne, oryginalne depesze, które mi 
wytłumaczyły wszystko:

Belgrad. (Urzędowo). Po morderczej, 
zaciętej walce pod Kumanowo, połączonym 
siłom Serbii i Bułgaryi udało się rozgromić 
nieprzyjaciela i odepchnąć o 100 kim. na 
południe. Kumanowo zdobyte, prefektura 
serbska zainstalowana.

Konstantynopol. (Oficyalnie). Mini
sterstwo wojny ogłasza: Po dwudniowej,
krwawej bitwie pod Kumanowo udało się 
naszej armii pobić na łeb obie sprzymie
rzone armie, zanim się połączyły i odrzucić 
serbską do Belgradu, a bułgarską do Sofii. 
Jasne jak słońce! Skoro Turcy odrzucili 

Serbów na północ, a Serbowie Turków na po 
łudnie, w Kumanowo nie mogło być ani śladu 
z wojny.

— Płacić! zawołałem.
—  Sie fahren schon weg? — pyta Kanar

bej.
—  Nie mam tu co robić. Którędy do Czar

nogóry?
—• Za tą górą na lewo.
Za chwilę jechałem już w stronę kamien

nego państwa króla Nikity. O dalszych losach w 
liście następnym, jeśli nb. przyślicie zaliczkę tyl
ko „gotiu“ w liście pi-niężnym, oo tu przekazów 
Doczta nie wypłaca. Waiz (wł.)

D E N T Y S T K A  3S”
Sr. Franciszha StefS-RGlltfelihwa
ord. od 9— 1 i od 3 -6 L w ó w ,  u l .  P a ń s K «  3 .

Dos. Dra Eug* Piaseckiego
Zakład gimnastyki leczniczej, orfopedyl i masażu, 
ul. 3-go Maja 2. Ord. od 3—4. Telef. 1232. 38 3

R A 2 J C * 3824

Dr. Maksymilian Le v!c!ii
przeniósł swą kancelarye adwokacką do domu 

przy ulicy B A T O R E G O  3 2 ,  r ó g  B o u r l  , r d a .

Dentysta Dr. Lew andow ski
Lwów, pl. Halicki 7 

3836 p o w r ó c i ł .

wyKoneje ZaKlad dent.-tetfrn.

Józefa RRPPAPSRTA
Lwów, SyKstusha 19 SffwSSS 

w e d 2' * i g  n a j n o w s z e j  m e t o d y .  3 7 3 7

£ ar ów Kr oszczędnościowe 
różnych systemów a kor, 

1-50
: z z z Z t ó y  te  = :
źarówKi przyjmuje za 1 
sztuKę 29 hal. przy zaKu- 

pnie nowych 3778 
Przedsiębiorstwo eieKtrotedmiczne

Stan- i|reśniakowsKi
Lwów, Chorążczyzny 1. 10. T elefon  1402.

JULIUSZ BAUCH ometra z upoważnię"
mem rządowem mieszka obecnie we Lwowie, Krasickich 9*

3734

OMulistMa fis*. BrIIIoi&a
o r d .  o d  3 - 5  p l a c  A K a d e m i c i f i i  1. q

3768

zplfale, Ictóarze, sports- 
msid I s:s?oł’.a paisll-
C Z i l U S i ?  zgodnie przyznaj^W Jicznjłth

oKazała rtię zawsze sKiateczną.
WSZgDZIE BIS MWCIA. I

u r z ą d z e n i a
j Tei. 15S/rV

i poleca
W  FAAHSISZEK

Z E I Z E S
Składy, I  U /A T S J  Fabryka; 

Pasaż Mikoiascha. E r a  w  sra ulica Tkacka 23
Z  końcem października przeniesiony zostaje do lokalu ST^ajal.

Z a M t a s !  d e n t ? s t v c z i i o - t e c b n f e z i i 9  

^HAUBTGEGO K A L T E M =
L w ó w ,  G r o d  s c H a  3 0

v’ykonuje korony, mostki, sztuczne zęby w kauczuku, zło
cie, platynie i bez podniebienia. Facyentów z prowincyi

załatwia się w jednym dniu. » 3633

do filii w Stanisławo\vie również.
Pjóblci tylJo z  naj modniej y/yau rautdry;i$$w 
odwrotnie. IV i

Salicyfsui lault Ludowy 
dla rolnictwa s handfri ■

Przyjmuje wkładki na | 
książeczki od 20 kor.

SWszelkie transakcye bankowe i 
£ --------— ,. f in a n t o -z e .------------------ 9
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Baczność 1 ,  f f C l l S T
ces. i k rć l. naow toio» 
graf otv» otzył prócowuti 4

W3 LW0’91£
Ul. Zimoruwlóza 3P
welś&ia od ul. Koral* 
riicki«( 4 (tut przy ul. 
Ak-nl‘m'c:ęiJ|l. "(4-13

K R O N IK A .
Repertuar Teatru mieiskiego wa Lwowie
W sobotę o godz. pól do 4 po południa alń mło

dzieży szkolnej „Grube ryby“ , komcdyi.
W soootę wieczóroiń o gndż. pól do 8-ćj po raz 

plerWrży w blfcwcyfn sezonie „Piękna Helena0, Opera ko
miczna w 3 atitEi i J. (jifenbacnu.

W niedzielę 27. października O godz. pół dó 4-tej 
pó poljidnlu „Wawrzyny11.

Wieczorem c godz. pól do S-*itre| „Kuglarz".
\V poniedziałek 28. b. ni. po raj p erwszy ,(Kobiety, 

gra 1 wino11, krotochwila.
We wtorek 29. b. m. „Madame Butierfiv“ .

-, Teatr lud. im Słow ackiego:
Jutro w niedzielę „Królowa Przedmieścia'* obraz w 

5 aktach ze śpiewami i tańcami, w sali przy uh Wybra- 
r,owakiego (boczna Żamarstynowśką). Początek o godzinie 
pół do 8-ntej wieczór.

Kinoteatr .,Bajka", plac Maryackl. Dziś: Sport w 
GaliCyi, cyrkowcy itd. 3858

Uroczysty obenóa ku uczczeniu rocznicy aa Pio_ 
tra Skai î urządzają wspólnie Towarzystwa polskie w Kle’ 
parowió w riieuzielę 27 b. m. Zoór 1 owarzystW o godz. 
1-0 ratuj w „Sokole". Czysty dochod na bursę ks. Pio ra 
Skargi. W dniu tym zostanie Otwartą wypoiyćżóltiia ksią
żek Un. Królowej Jadwigi.

Cykl wyłddćW p. t  „Zagadnienie mistyki harodc 
Wej W kursach literatury słowiańskiej Mickiewicza" wygłosi 
stz.anietn „Wyzwolenia1* p. L. Skoczyła* w sali dotuu 
Akademi.Uliigo. Pierwszy Odćtyt „Mickiewicz w JóUe wy
kładów W Cólltgć de Fr. nce“ odbędzie się jutro o godz. 
6 ulecz. Dla młoda, szkól śzed* wstęp tia =. Ią 30 hal,

(b) Pierwszy prawdziwy m róz ściął dziś 
wszystkie; lwowskie kałuże i nasze rzeki błotne 
zatrzymał. Można jtiż teraz przejść przez ulice 
bez niebezpieczeństwa utonięcia} a rrawut wzglę
dnie wygodnie. Bodaj to zapobiegliwość! Gdzie* 
łndz ej byliby się przy zamiataniu i wywożeniu 
b ota, co  —  bądź co bądź — nie jeot czynno
ścią przyjemną, pomęczyli ludziska f konie.

A magistrat lwowski —1 tylko czekał. 1 do
czekał się. Ludzie się nie opracowali, konie ró
wnież nie, a błota, jak Bozia da jeszcze większy 
mróz, i tak nie będzie. Có prawda, może być 
potem t  niego kurz, ale od czego znów deszcze 
i śniegi?...

JOrzy Lulewicz, nasz znakomity pianista i 
pedagog, odbędzie szereg koncertów po miastach 
Austryi i grać będzie ponadto w Berlinie, Lipsku, 
Monachium, Rzymie i Lóndyńie. Cbechie toczą 
układy o odbycie dwumiesięcznej turnće po A- 
meryce w sezonie przyszłym.

Mianowania. Cesarz zamianował nadzw. 
profesora dr. Emila G o d l e w s k i e g o ,  zwycz. 
prof serem historyi rozwoj u i powszechnej bio
logii na uniwersytecie Jagiellońskim.

C-sarz nadał dytektórowi Szkoły realnej w 
Tarnowie Karolowi TrochanOwskiemu tytuł radcy 
iz<jdu 2 uwolnieniem ód taksy.

Z  żałobnej karty. Dnia 23 b. m. zmarł w 
Wiedniu Herman Kulka, założyciel i szef firmy 
„Kcmieniołomy H. Kulka i Ska“ , posiadającej 
lfczn : przedsiębiorstwa kamieniołomów w Gali- 
cyi, Austryi i Szwecyi.

Inicyatywie zmarłego zawdzięczyć należy 
znaczne rozszerzenie kamieniołomów w Miękinie 
W pow. chrzanowskim nekładem kilku milionów 
koron, wskutek czego kilkuset robotników mo
żność zarobkowania uzyskało. Pogrzeb odbędzie 
się w niedzielę dnia 27 b. m. w Opawie.

Z  żałobnej kerty. Onegdaj rano zmarł 
nagle we Lwowie, na udar sercówy, ś. p. Wiktor

Sedlaczek, adjunkt miejskiej Izby obrachunkowej. 
Prżed Wstąpieniem do mepiśtratu pracował jako 
dzienilisafż w „Przeglądzie", który do ostatka 
zasilał swem piórem, redagował również „Kore- 
spondencyę ratuszową". Osierocił żonę, z domu 
Kalii.iewiczównę i dwoje dzieci. Pogrzeb odbędzie 
się dzisiaj o gódzińić 3 po potudńiu ż kaplicy 
Boimów na cmentarz Łyczakowski.

Wydział Związku urzędników gmirty miasta 
Lwowa na wieść 0 śmierci swego członka i za- 
łożyeiela, ś. p. Wiktora Jana dwojga imion Se- 
alaczka, zebrał się wczoraj ..a śpccyalńe posie
dzenie i uchwalił: rodzinie ś. p. zmarłego Złożyć 
wyrazy współczucia, dla starszej córeczki, ucze- 
nicy glmnazyuirr, utworzyć śtypenclyum w rocznej 
kwocie !Ó0 K i wypłacać je matce aż do ukoń
czenia ozkół przez córkę, względnie do uzyskania 
osiemnastego roku życi a i w drodze składek za
kupić dla lokalu Związku duży pc.tret ś. p. 
zmarłego.

^Brak rmodych sił prawniczych'*. Odczyt 
na ten temat wygłoszony wczoraj wieczorem w 
sali Klubu narodowego pfzez prezesa Biblioteki 
słuchaczów prawa p. Klaudyusza Ź y 1 s k i e g o, 
zgromadził okołó 200 Osób, wśród których wi
ci ieliśmy rektora uniwersytetu, liczne grono pro
fesorów i inny ca wybitnych obywateli miasta, co 
świadczy o  wfelkiem zajęciu dla sprawy, przez 
prelegenta poruszonej. Odczyt sam zyskał ogólne 
uznanie i wywołał ożywioną dyskusyę, w której 
wzięli udział prof. Balasds, dr. Janelli, prof. dr. 
Zakrzewski, prof. Chlamtacz i inni. Akcyę podję
tą przez bibliotekę słuchaczów prawa uznano 
za bardzo waz.ią i postanowiono ją popierać u* 
silnie.

Z  teatru, Wiek cały tl wa nieśmiertelność 
Moliera, a coraz jest nowa: kiedyś, kiedy dra
mat polski był jeszcze bardzo maluśki, wówczas 
uczył się ód Moliera chodzić i mówić, późn ej, 
w wieku młodzieńczym korzystał z jego rad i 
życiowych doświadczeń, wreszcie zajął się edu- 
kacyą —  Eredry. Dzisiaj nikt także i U ńas i w 
Europie nie przejdzie mimo Moliera; on daje 
impuls i teren do pracy twórczej tym, którzy 
myślą o letorniie teatru. Tli ł'as vou!a Georges 
Dirdin, że twoja sprawa jest zawsze żywą i 
aktualną.

Nie wątpimy, że i nasz teatr zechce żrozu
mieć tę aktualność Moliera w oberire rozpoczę
tym cyklu jego utworów. Wczoraj się on zaczął.

Szkoda, że o bardzo niesamowitej godzinie 
(5 po poł.), bo wiele osób nie mogło pójść do 
teatru, a wiele wraz z niżej podpisanym spóźni' 
ło  się na przedstawienie.

Wczorajsza inauguracya cyklu „Jerzy Dan- 
din* i „Małżeństwo z musu" nie poszła źre i 
nie mogła pójść ile , jeśli Dandina grał Feldman, 
Sotenville’a Dobrzański, Klaudynkę Dobrzańska, 
Angelikę Michnowska ; wiadomo zaś, że .c  arty
ści umieją dzielnie dopełniać Molierowskich przy
kazań. A i wszyscy inni (Obornicki, Rot.crowa, 
B ałkowski, Mihułowicz) sprawowali się zupełnie 
dobrze. Pod względem inwencyi reżyserskiej i 
dekoracyjnej na raz e —  nejsuna novitćt. P-zcd- 
stawienie utrzymańo w ramach zwyczajnej spraw
ności. Zapewne na rży złość będzie inaczej.

Bardziej z natury izeózy raźne i jednolite 
było „Małżeństwo z musu*. Wszyscy też grali 
starannie: Rusiński, Pawłowska, Ratschka, Bcr- 
ski (artysta niewiad mo dlaczego tak rzadko i do 
tak małych ról używany), Kalinowski, Czaki, An- 
toniewski.

Moliera oglądaliśmy wczoraj i oglądać bę- 
dziemy na przyszłość W nowej szacie polszczy
zny w przekładach Boya (dr. Tadeusza Żeleń
skiego), które ukazały się właśnie na pr/kach 
księgarskich nakładem księgarni polskiej. O tam 
wydawnictwie wkrótce więcej. Na razie powiedz
my krótko! tak świetnych tłumaczeń nie wiele 
mamy w literaturze!

stw.
Zam kniecie k u r-u  żabaw ksrstw a w K -. 

n ianego odbędzie Się jufro, w niedz.elę, o g- 
10 rano w sali seminaryum w gmachu Ligi po 
mocy przemysłowej

Pogrzeb prsła . Wczoraj odbył się w Wie* 
Jniu pogizeb ś. p. Ceglińskiegc, posła do Rady 
państwa. Na dworcu kolei północnej jawili Się r 
ministrowie Zaleski i Długosz, prezes Kole poi - 
skiego Leo, pr^z, Izby Sylwester, wielu posłów 
rusk.ch i połskicn.

R ozbicie  w y sta w / skib p o ., ej. Dzisiaj w 
nocy rozbito wystawę w sklepie z wódkami Wald- 
b-iuma przy ulicy Zybl kiewicza k 12. Ziodzieje 
skradli parę flaszek wódki wartości 12 kor. Je-̂
d.nego ze sprawców aresztowano, jest nim znany 
policyi złodziej Diduch.

P izejechuine. Na służącą dr. Bursztynu, 
zamieszkałego przy uL Sykstuskitj I 41, idącą 
ul. 3-go Maja z dzieckiem na ręku, najechał do
rożkarz Nr. 272 i silnie ją poturbował,

Były uczeń WP. dentysty dra Bieńkowskiego J tech
nik dentystycznych zakładów zagranicznych AloKsan* 
der SMborschoiA  otworzył Z a 1' 1 ad ćoaty- 
st/czny przy ul. siopornifia 1. 3810

Bo koń^a października Asta Nielsen i lienny Pot
ter, znakomite sławne artystki w Kino „Lux*t Pasaż
Mikolaścha, parter.

Kitóźy żądać we wstysrKich sklepach i c K. tr&fiitach

.W e k  I feSułaft £ u ia r s tś ® fs a
3578 wy obu nujb.arszej i reńoaiowanej fabryki:

S, ZJ. fflenolcwskleso i ?kl ** iwmie

Linia Hamburg-Ameryka — Towarzystwo icglugi 
z siedzibą w Hamburgu, zostrło znożone w roku 1847. 
Z małych Zaczątków, gdyż miało wttdy zaled,vie sześć o- 
krętów żaglowych, adutała sobie linia Hamburg-Ameryka 
wyrobić z czasem dominujące stanowisko rttiędzy trans* 
atlantyckiemi towarzystwami żeglugi parowej. 'Towarzy
stwo posiada obecnie flotę, złożoną z 179 wielkich pa
rowców transatlantyckich i 219 mniejszych Statków dla 
żeglugi na rzekach i do stużby portowej. Pomnażając f.'ot-;
i powiększając pojemność okrętów, Towarzystwo zwróciło 
uwagę na ulepszenie stosunków bezpieczeństwa ita pa
rowcach, otaz na powiększenie wygód dla podróżnych. 
Parowce, kursujące między Hamburgiem o Ameryką, ną 
zaopatrzone we wszelkie możliwe, wyprÓD iwane Środki 
ratt.r.kowe. Lodzi ratunkowych na każdym okręcie znaj
duje się tyle, że wszystkie osoby, będące na statku, mn^ą 
się w nic.h w razie jakiegoś wypadku caikiem wygodnie 
pomieścić. W ostatnich czasach Towarzystwo zaprowadziło 
: akie wiele ulepszeń i ućtgodnień w urządzeniach dla 
pasażerów pokładowych i lii. klasy. (x)

pod nazwą ;

„1863
G łówny sk ła d : w e Lwowie

v i P a sa tu  nRi©Ias2!5ia
Do nabycia wszędzie. —  Cenniki 

i wzory gratis.

Sty o od sprzedaży brutto 
przeznaczono na przytułek 
dra Veteranów z r. 1853 
do ÓySpóżycyl 1 pod kod* 
łfolą Komitetu Jubileuszo

wego 1863—1913.
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długoletni współpracownik • 
firm zagranicznych i kra
jowych (Braci Lubelskich 
1 Braci Wrońskich) poleca 
P. T. Publiczności swój

1 M J IC T I FUTER
I P U A SO W H I^ K BSM IC3 J « Ą
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WOJNA!
Zmiana frontu wobec Turcyi. — Koniec „status quo“. — Nowe oryenfacye w dy
plomacji. — Klęski Turków na całej linii. — Pochód na Konstantynopol? — 20 

tysięcy Turków w rękach Greków. — Polacy a wojna.
Sympatye Europy.

■{4: Najważniejszym dziś faktem do zazna
czenia jest stanowczy zwrot opinii publicznej w 
Europie na korzyść sprzymierzonych państw bał- 
KańsKich. Na razie wprawdzie przemawia tylko 
publiczność i prasa, ale trudno przypuścić aby 
też rządy i dyplomacya oparły się naciskowi o- 
pinii i —  co ważniejsza —  faktów. iJowoli się i 
tu już zmiana objawia, czego dowodem podana 
w „Gazecie Porannej" opinia sfer zbliżonych do 
rządu oustryarkiego i telegram dzisiejszy o zu
pełnie podobnym do artykułu o kwestyi wscho
dniej, artykule wiedeńskiej „Reichspost", bardzo 
zbliżonej dc sfer dworskich, posądzanych do
tychczas o wojenne zamiary względem państw 
bałkańskich. Jeżeli zaś ty,a językiem przemawiać 
zaczyna Austrya, najważniejszy dziś czynnik w 
kwestyi wschodniej, to mamy do czynienia z o- 
bjawem bardzo pokojowym. Wojna bowiem eu
ropejska 'mogłaby wtedy wybuchnąć, gd/by m o
carstwa chciały przeszkodzić państwom bałkań
skim w zeskontowaniu wyniku ich zwycięstw, a 
Rosya, chcąc łowić ryby w mętnej wodzie, sta
nęła po ich stronie. Jeżeli zaś mocarstwa pogo
dzą się z faktem, to Rosya, odprawiona z kwit
kiem, pod grozą zupełnego bankructwa swojej 
polityki bcłkońskiej i sympaiyi u zwycięzców, nie 
będzie mogła zmienić frontu przeciw nim.

We wspomnianych artykułach i głosach 
prasy europejskiej, uderza ton zdziwienia nie tyle 
nad dzielnością armii sprzymierzonych, szcze
gólnie bułgarskiej, co nad słabością i lichotą 
wojska tureckiego, które dotychczas miało uza
sadnioną sławę jednego z najbitniejszych w świę
cie. Tymczasem obecnie wszyscy korespondenci 
wojenni utwierdzają, że żołnierz turecki bije się 
źle, a nawet chętnie idz.e w niewolę. Ten fakt 
np. potwierdził Lud :wic N iudeau, znany specya- 
lista oa wojeh paryskiego „Joumala" który miał 
sposobność rozmuwń nia z jeńcami tureckimi u 
Bułgarów, a ci jeńcy wyraźnie mu oświadczyli, 
że sami postarali się o to, aby ich pojmano!...

Przyczyny niewątpliwie należy szukać w 
złem żyw eniu armii tureckiej, w tem, że żołnie
rze tureccy są dosłownie głodni, ale w poprzed
nich wojnach były przykłady, jak dzielnie się o- 
pjerął nieprzyjacielowi jeszcze głodniejszy ów
czesny żołnierz turecki. Musi być więc jakaś in
na jeszcze, głębsza przyczyna. <

Nie pomylimy się zapewne, jeżeli w tem 
poszukiwaniu przyczyny sięgniemy nienazbyt da
leko wstecz do rewolucyi mlodotureckiw. Ta 
rewolucya miała bardzo piękne chwile, to się nie 
da zaprzeczyć, ale miała też od samego początku 
zarodek śmierci w powołaniu armii do polityki. 
Gdyby Młocioturcy mieli siłę i odwagę zaraz po 
zwycięstwie swojem przeczuć złe i zużytkowaw
szy armię do swych celów odsunąć ją napowrót 
od polityki, to skutki ich rewolucyi byłyby ina
czej wyglądały. Ale w postępowaniu swcm kiero
wali się bardziej interesem partyi niż patryotyz- 
mem, w celu utrzymania się przy władzy opie
rali się dalej na armii i rozpolitykowali ją zu
pełnie.

Skutek nie kazał długo na siebie czekać: 
dyscyplina, najpierw wśród oficerów zupełnie za
nikła. Oficer niższy, dlatego, że miał stanowisko 
partyjne, uważał się za uprawnionego do rozka
zywania wyższemu, powstały wzajemne intrygi, 
nieufność, rozluźnienie i brak wspólnego, niedba-

jącego o partye zapału patryotycznego. Z  ofice
rów przeniosło się to na żołnierzy, którzy nie 
mogli szanować i brać za wzór swoicn przeła
żonych i tak polityka stoczyła w krótkim czasie 
dzielność armii tureckiej.

A ten upadek dzielności wojskowej u Tur
ków, wraz ze zmianą sympatyi Europy, daje 
bardzo smutne przewidywania dla państwowego 
bytu Turcyi w Europie na bardzo prav.dopodo- 
bny wypadek, gdyby zwycięstwa sprzymierzonych 
poszły dalej dotychczasowym torem !...

Konstemacya w dyplonracyi 
austryackiej?

Berlin. (Tel. wł.). W tutejszej ambasadzie 
austro-węgier.-,kiej wywołały wypadki na polu bi
twy w i e l k ą  k o n s t e m a c y ę ,  gdyż przewi
dują tam, że Związek bałkański w razie zwy
cięstwa będzie obstawał przy zmianach te- 
rytoryainych. W kołach ambasady sądzą, że 
t y l k o  k o n f e r e n c y d  e u r o p e j s k a  mo
głaby teraz zapobiedz komplikacyom tak samo, 
jak to było w r. 1878.

W Paryżu także.
Nowe oryentecye.

Paryż. (Tel. wł.) Zwycięstwo bułgarskie 
pod Kirkkilisse i dalszy pochód Bułgarów ku po
łudniowi zmuszają tutejsze koła dyplomatyczne 
do zajęcia się ewentualnością, iż bułgarskie dy- 
wizye okażą się szyLszemi od not dyplomaty
cznych. Podczas gdy Europa obradować będzie 
nad reformami w Macedonii, cała niezrefo-mo- 
wuna Macedonia może się dostać w ręce Buł
garów. Cala dotychczasowa akcya dyplomacyi 
opierała się na nadziei, że na Bałsame nie bę
dzie zwycięzców, ani zwyciężonych. Jeżeli więc 
to założenie okaże się mylne, mogą się wywią
zać trudności. Dotychczasowa zasada nienaru
szalności Turcyi nie dałaby się dłużej utrzy
mać.

Trudne zadanie dyplomacyi.
Londyn. (Tel. wł.) Prasa tutejsza zazna

cza, że walki pod Kirkkilisse mogą niekorzystnie 
oddziaływać na akcyę pośredniczącą mocarstw. 
Turcya nigdy nie dała się odstraszyć początko- 
wemi klęskami, zaś państwa bałkańskie pozosta
ją obecnie tak bardzo pod silnem wrażeniem 
świeżego zwycięstwa, że trudno będzie skłonić 
je do ustępstw. Dyplomacya europejska będzie 
miała w każdymi razie c i ę ż k i e  zadanie.

Kląska armii Zakki baszy.
Belgrad. (Tel. wł.) Armia wardarska pod 

wodzą Zakki baszy musi być uważana za zu
pełnie pobitą. Wszelkie inne wersye są fałszy
we. Tureckie informacye o rzekomych zwycię
stwach Zakki-paszy o tyle tylko są prawdz;we, o 
ile dotyczą pierwszej części bitwy. Armia ks. 
Aleksandra została wprawdzie przy pierwszym ata
ku przez wojska Zakki-baszy odparte, atoli wcze
sne przybycie Bułgarów uratowało sytuacyę. Tur
cy cofnęli się nawet nie w zupełnym porządku. 
Straty po obu stronach są wielkie. Serbskie 
w’ojska oszańcowały się w okolicy Kumanowo.

Belgrad. (Tel. wł.) Półurzędowa „Samou- 
prawa" donosi o walkach pod Kumanowo: Turcy 
uciekli w popłochu pozostawiając 18 armat, 
kilka karabinów i wiele amunicyi. Uciekających 
ścigały dwa pułki kawaleryi. Straty po stronie 
tureckiej i serbskiej oą wielkie.

Walki wśród śniegów.
Londyn. (Tel. wł.) „Daily Chronicie* do

nosi z teatru wojny : „W  g ó r a c h  n a s t ą p i ł a  
j uż  z i m a .  Wierzchołki pokryte są śnieg'em. 
Silny deszcz utrudnia ruchy wojsk i dowóz. Woj- 
s. a, które od tygodnia są zaangażowane koło 
Skodry muszą walczyć z rozmahemi dolegliwo
ściami.

i

Zbiegostwo żołnierzy chrześcijańskich,
Stara Zagora. (Tel. wł.) Na pierwsze 

starcia graniczne w y s u n ę l i  T u r c y  c h r z e 
ś c i j a ń s k i c h  ż o ł n i e r z y ,  rekrutujących się 
z okręgów macedońskich. Żołnierze ci posiadali 
jednak w kieszeniach b u ł g a r s k i e  c h o r ą 
g i e w k i ,  które wyjmowali, gdy nastąpiły ataki 
bułgarskie. W ten sposób dali się poznać jako 
p r z y j a c i e l e  B u ł g a r ó w .

Odwrót Turków.
Paryż. (Tel. wł.) „Temps* donosi z głó

wnej kwatery b u ł g a r s k i e j :  Turcy cofnęli
się na wschód i rozwijają się ponownie w od
daleniu 25 km . c,d k i r k k i l i s s e .  Przyłą
czają się oni tam do trzeciej linii obronnej, 
która ciągnie sie od A d r y a n o p o l a  d o  
K o n s t a n t y n o p o l a .  Ter odwrót izoluje 
Adryanopc! tak, że zupełne osaczenie tej twier
dzy nie natrafi już obecnie na większe prze
szkody.

Sofia. (T3K .) Urzędowe relacye o zajęciu 
Kirkkilisse dotąd nie nadeszły, lecz zdaje się nie 
ulegać wątpliwości, że gros tureckiej armii cofa 
się przez Bunar Hissar i v frę, ścigane przez 
bułgarską kcwuleryę.

ĄśSryaaopol Miski upadku ?
Sofia. (TBX.) Wtajemniczone koła otrzy

mały niepotwierdzoną wiadomość, że Bułgarzy 
zajęli fort Basza Bunar noło dworca w Adryano- 
polu i oddaleni są tylko o  4 km. od samej 
twierdzy. Słychać, że część Adryanopola stoi 
w płom ieniach. Uważają tu za możliwe wzię
cie Adryanopola szturmem,.

Ateny. (Tel wł.) Wczoraj wieczorem do* 
n.esiono tu, że Grecy obsadzili miejscowość Ko- 
żani, nie natrafiając na żaden opór.

Rzekome tryimify greckie.
Londyn, (Tel- wł.). „Daily Telegraph" do

nosi z Aten: 22.0G3 Turków ma jużtylke wy
bór między poddaniem się a śmiercią. Se oni 
zamknięci na wschód skałami Pieni, na zachód 
rzeką Hahakinon, której przejścia obsadzili Gre
cy, zaś na południu i na południowy zachód o* 
sączeni są przez znaczne siły Greków. Zaszczyt 
porażki wczorajszego dnia należy się g r e 
c k i e j  p i e c h o c i e ,  która przez 12 godzin 
ścigała Turków od góry do góry, na odległość
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m e n a  l a l  o L  W  S ir  W  kocyki ne łóżka, deptaki, narzuty itp. Urzrdzenia mieszkali

u l i c a .  A k a d e m i c k a  l i c z b a  2 .  ( H o t e l  £ W o r g e * a )  Największy skład f3 tS F y H B  S f Ś F I  IłUłlSli&y!
3376 Z a l c ż o n a  w  r o K u  1 8 4 2 < «■ P o l e c a  n a  w x o n :  różnych systemów. Ceny umiarkowane. Wzory i cenniki opłat,
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która w linii powietrznej wynosi 21 km, 
nież i artylerya grecka dobrze się sprawiła.

Rów-

Śmie'e marzenia.
Wiedeń. (Tel. wł.) Z  dobrze poinformowa* 

nej strony donosi berliński korespondent „Zeit“ ’ 
że zachodnie armie zjednoczonych państw bał
kańskich spotkają się w M o n a s t y r z e ,  Po 
tern połączeniu ma nastąpić marsz na Konstan
tynopol, gdzie państwa bałkańskie chcą Turkom 
podyktować warunki pokoju.

Zdobycze Bułgarów.
Stara Zadora. (Tel, w ł.) ' W bitwie pod 

T a m r a s z poleg ło  300 T urków  a 500 dosta
ło się do niewoli, dalej zdobyto 3 armaty i 12 
wozów z nmunicyą

W bitwie pod K i r d ż a 1 i zdobyto m ilion 
nabojów, 40 wozów amunicyjnych, 40 skrzyń z 
gkanatami i wiele zapasów.

Podczas walk pod M e h o m i a  zniesiono 
cały pułk turecki i zdobyto 30 skrzyń z amu- 
nicyą.

W bitwie w nocy z 23 na 24 bm. wzięto 
do niewoli batalion regularnego wojska ture
ck iego i batalion baszybożuków.

Sofia. (Tel. wł.) Bułgarzy zajęli kilka 
fortów  na południe cd  Adryenopola i zdobyli 
3 baterye armat szybkostrzelnych.

PRZEWRÓT W POLITYCE 
AUSTRYL

„Rtsichspost" przemawia za znvaną frontu!
Wiedeń. (Tel. wł.) „Reichspost* zamieszcza 

dziś artykuł wstępny p. t. „Koniec status quo“ 
w którym podnosi, że po ostatnich wypadkach 
na terenie wojny utopią jest sądzić, że status 
quo da się jeszcze utrzymać. Wypadki ostat
nich dni są takiem samem o b j a w i e n i  em jak 
swego czasu zwycięstwa j a p o ń s k i e  na Źół- 
tem morzu i na polach Mandżuryi. Młode pań
stwa bałkańskie wykazały poważną wewnętrz
ną jednolitość i siłę państwową i mają pra
wo do udziału w życiu i rozwoju w przy
szłości.

„Reichspost* zaznacza następnie, że mię
dzy Bułgaryą a Austro-Węgrami niema ż a d n ych  
s p r z e c z n y c h  i n t e r e s ó w ;  tak samo Gre- 
cya cieszyła się zawsze sympatyami Austro-Wę- 
gier. W pewnych granicach możnaby nawet 
u w z g l ę d n i ć  e k s p a n z y j n e  d ą ż e n i a  
S e r b i i  i C z a r n o g ó r y .

Zanosi się obecnie —  pisze „Reichspost" 
dalej — na nowe oryentacye polilyczne a po
lityka monarchii staje przed nowemi o wiele 
k o r z y s t n i e  j s z e m i  z a d a n i a m i .  Mogą 
się wyłonić k westye doniosłe dla Austryi, 
tak doniosłe, jak wówczas, kiedy Habsbur
gowie złożyli godność cesarzy niemieckich, 
wystąpiwszy ze Związku niemieckiego.

(„Reichspost* otrzymująca —  jak wiadomo 
—  inspiracye z tych sfer, które decydować bę
dą o polskości Austryi w przyszłości —  zajęła 
więc podobne stanowisko, jak nasze pismo we 
wczorajszym wstępnym artykule. Red.).

Polacy a w ima.
Wiedeń o rezolucyech Koła.

W ied?*. (Tel. wł.). Prasa wiedeńska ciągle 
jeszcze bardzo żywo interesuje się onegdajszemi 
rezolucyomi Koła polskiego. —  „Zeit*, „N. Fr. 
Presse* i inne wielkie dzienniki zamieszczają 
obsze/ne relacye i opinie rozmaitych posłów.

„Zeit“ w artykule wstępnym, zatytułowa

nym: „Spadek po Aehrenthalu", pisze, że sku
tkiem polityki b. ministra spraw zagranicznych 
nastąpiło oziębienie stosunku Austro-Węgier do 
Niemiec, a właśnie teraz, kiedy monarchio po
trzebuje spokoju wewnętrznego, kiedy powinna 
wobec całego świata okazać serdeczne stosun
ki, łączące z Niemcami, właśnie w tym czasie 
Niemcy się rewanżują, właśnie teraz rząd pruski 
wdrożył skcyę wywłaszczenia, która Austryę 
przyprawia o wewnętrzne trudności, a na ze
wnątrz wygląda, jak ukłon w stronę Rosyi.

No innem miejscu zwraca „Zeit* uwagę na 
to, że na tern posiedzeniu Koła polskiego, na 
którem zapadły znane rezolucye b y l i  o b e c n i  
m i n i s t r o w i e :  Zaleski, Długosz i Biliński, ze 
względu na co przypisać należy uchw ałom  
Koła szczególne znaczerre.

Dalej donosi „Zeit*, że wywłaszczenie 
przeprowadzone zostało w Pruslech bez wiedzy 
kanclerza Bethmanna-Hollwega (?). Mimo to 
wątpią, czy kanclerz mógłby cofnąć zarządzenia 
komisyi kolonizacyjnej.

„Reichspost* zamieszcza uwagi w y b i t n e -

dzieży farmaceutycznej ś. p. prof. Kadyego. 
Punkt zborny w westybulu instytutu chemicznego 
w niedzielę o 10 rano. Zamiast wieńca no trumnę, 
uchwalono złożyć na ręce prezesa gremium apte
karzy Galicyi wschodniej kwotę 50 K na funduss 
dla podupadłych wdów i sierot po aptekarzach 
im. bł. p. Jokóbo Piepes-Poratyńskiego.

Wydział Tow. „Biblioteka słuchaczów me
dycyny* na nadzwyczajnem posiedzeniu uchwalił 
przesłać kondolencye rodzinie i Senatowi akade
mickiemu, zwołać ogólno-medyckie zebranie, które 
ma się zastanowić nad sposobem uczczenia pa
mięci Zmarłego i miast wieńca na tnm nę, zło
żyć 20 K no „Dom zdrowia młodzieży akadem. 
w Zakopanem*.

. . . -  - (t )  Bardzo pożyteczną i bardzo sympaty-
g o  p o l i t y k o  p o l s k i e g o .  Zaznacza on, tCzną instytucyę poświęcono dziś we Lwowie i
rezolucye, stanowią w i e l k i  s u k c e s  p o l i 
t y c z n y  d l a  K o ł o ,  dowodzą bowiem, że obe
cne Koło polskie, które wyszło z powszechnych 
wyborów utrzymało tę samą linię polityki, na 
której kroczyło za czasów parlamentu kuryalne- 
go. Polityczne cele narodu polskiego zawsze są 
te same i zowsza —  konsekwentne. „Nie łatwo 
jest namawiać do przymierza z Niemcami w chwi
li, kiedy w Prusiech wprowadza się w życie u- 
stawę o wywłaszczeniu, atoli państwowy moment 
stawiano u nas wyżej, aniżeli nasze uczucia.

Mimo to musi się zwrócić uwagę ra to, że 
naród polski wykorzystuje obecne wypadki do 
agitacyi przeciw dotychczasowej polityce Koła 
polskiego. Jednakowoż rezolucya i imponująca 
większość z jaką ją przyjęto, dowodzą, że agita- 
eya ta nie będzie miała żadnego skutku lub su
kcesu. Trzeba uwzględnić, iż Drądy te mają swą 
głęboką przyczynę, tkwi ona w obrażonych uczu
ciach narodowych.

Giełda jiorasma.
Wiedeń, dnia 26 października 1912. —  

yoóz. 10 jt 30.
Marki 117-91, Renta majowa 84 90, Renta koron, 

węg. 84*50, Akcye uustr. zakł. kred. 603-50, Akcye węg. 
zakł. kred. 7S5" —, Akcyt Anglobanku 313'—, Akcye Union- 
banku 570"—, Akcye Bankvereiiiu 500"—. Akcye Liłuder- 
banku 480-53, Akcye kolei państwowej 371*—, Lombardy 
105'50. Akcye Fabryki broni—-—, Akcye tytoniowe —•—, 
Akcye Alpiiiy 950’—, Akcye Rima Murar.yi 721-50, Akcye 
Prask. Tow. żel. ——*—, Losy tureckie 214"09, Ruble 
554-75, 4°/o listy zast. Benku hipot. 88*—, 4lhoh listy zast 
Banku hipot. 93-60, 4<>/o galic. poż. kraj. z r. 1»93 84-30,
4®/o listy zast Banku kraj. P5"2 >, 56 1. listy Tow. kredyt, 
ziem. 84-150, 41 /2°/o Gal. Banu. kredyt, ziem. 97—98, Ascye 
Skoda 737"—.<

Usposobienie: silne.

| f  PK0F. HENRYKKADYL
Zgon prof. Kadyiego wywołał ogólne współ

czucie. Ze wszystkich stron otrzymuje rodzina i 
wszechnica lwowska wyrazy i dowody żalu.

Wydział lekarzy delegował prof. Kuczerę
do przemówienia nad trumną prof. Kadyiego.

* *«
Wydział Koło muzycznego zaprasza wszy

stkich członków tego Towarzystwa do jak naj
liczniejszego udziału w pogrzebie byłego prezesa 
prof. Kadyiego.

Wydział Kółka farmaceutycznego we Lwowie 
wzywa wszystkich swoich członków i słuchaczy 
farmacyi do gremialnego udziału w pogrzebie 
nieodżałowanego przyjaciela i orędownika mło

M. K. O.
(Otwarcie miejskiej Kasy Oszczędności).

Lwów, 26 października.

uroczyście otwarto Miejską Kasę Oszczędności! 
Tę kasę, o którą przeszło 25 lat kołatało miasto, 
o którą nadarmo prosiły kołejno wszystkie rady 
misjskie i wszystkie prezydya. Dopiero dzięki 
poparciu obecnego namiestnika, dr. Dobrzyńskie
go, uzyskała gmina koncesyę, dzięki czemu^ mo
żna było przystąpić do zorganizowania tej tak 
bardzo potrzebnej instytucyi finansowej.

Dziś przed południem —  jak wspomnie
liśmy —  odbyło 9’’ę w lottnlu Kasy, mieszczącym 
się w parterze gmachu ratuszowego, uroczyste 
poświęcenie. Lokal ten, choć skromny, przedsta
wia się bardzo ładnie, jest widny, jasny i czy
sty. W pierwszym, najobszerniejszym pokoju, 
mieści się likwidatora i kasa, dalej urzędować 
będzie buchalter, ostatni pokój przeznaczony dla 
dyrektora, p. F. Merunowicza. Prócz niego roz
poczęli dziś urzędowanie: likwitjlętor p. Zygmunt 
Gubrynowicz, kasyer p. Grolle, buchalter p. Min- 
dowicz i manipulantka p. Fryling.

Na uroczyste otwarcie Kasy przybyli dziś 
nicuial w komplecie byli radni miejscy, dolej ca
łe prezyctyum miasta, urzędnicy magistratu, na
czelnicy zakładów miejskich oraz reprezentant 
rządu radca Popiel.

Uroczystość zagaił naczelny dyrektor Kasy, 
p. E. Riedl, przedstawiając historyę starań rady 
miejskiej o koncesyę na Kasę oszczędności, przed
stawiając dalej jej wartość i znaczenie. Następ
nie prezydent Neumann podziękował uprzejmie 
wszystkim tym, którzy no uroczystość przybyli, 
oraz tym, którzy przy dokonaniu dz‘eła byli po
mocni, przedev;szystkiem więc, namiestnikowi dr. 
Bobrzyńskiemu, oraz ks. dr. Lenkiewiczowi, za
znaczył przyte m dalej, że w najbliższym czasie 
zorganizowany zostanie miejski Zakład zastawni
czy, oraz że M. K. O. otwarta w czasach cięż
kich i krytycznych, stronić będzie od wszelkich 
interesów spekulacyjnych, o popierać ma wyłą
cznie rękodzieło, przemysł i handel.,

N A D E S Ł A N E .
Artykuły i notatki w tym Ajieie zamieszczone nie pocho- 

ezą od Redakcyi.

Dr. Ł  LackiO b r o ń c a  
w praw ach 

Karnychsin;! MiESlsry? n Imali, cl. Eirtnai
Od 1. listopada br. ttl. Podlewskiego 3, I. p.) 5720

Awto-Palais W .  K 1PPEK
K R A K A W  •• CL SZCZBMlflSH Ł. 2
i L M . T a i . R 1 U r  v v  • •  T F I  F I O W  iUń.i. 2 ?Si

Anstryackiej 
m otocyk l'  

Puch“  w Graco.

W yłę zne zastępstwo 
FaLryki automobilów, motocykltfw 

i rowerów

Warsztaty, naprawy sam ochodów | 
garrż z 30 boksam i. Skład benzyny 
i oliwy. Stock pneumatyków. Wyna

jem samochodów.

£ S fW  i. 11. tSłl 1911.
Największy 

krejuw SpślKi Sfetesy LsossMeli
(Dom własny). Rok zał. 1854. Lwów, olać Bernardyński 17. Ni. Telef. 566.RP.GAZYN

poleca: kompletne urządzenia mieszkań, biur, hoteli 
itp. w najmodniejszych stylach, wyrobu własnegs, we
d ług modeli wiedeńskich, paryskich i londyńskich, 
o  pierwszorzędnem wykonaniu i po przystęnnych ce. 
uach. Meble gięte, meble żelazne i mosiężne. D oga. 
dne ulgi w spłatach. 3197
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FUfiDACYE STYV£i®YjNE.
Pod zarządem Wydziału krajowego pozostaje cały 

szereg fundacyi stypendyj.iych, z których korzystać mogą 
tak uczniowie gimnazyalni, |akotez słuchacie wyższycti 
takładów naukowych. W r. 1911/12 było 249 czynnych 
fundacyi stypendyjnych, w ostatnim zaś roku powstały na
stępujące nowe fundacye:

1. Fundacya Antoniego Lukszandła z Leżajsk3 
w kwocie 25.000 K na stypendya dla 3 ubogich synów 
mieszczan z Leżajska, kształcących się w gimnazyach lub 
na uniwersytecie

2. Fundacya Eleonory Witoszyńskiej. Fundatorka 
zmatla we Lwowie w r. 1873 i zapisała cały swój majątek 
na stypendya na biednych dziewcząt, kształcących się na 
nauczycielki ludowe, po 200 K rocznie. Pon'eważ jednak 
pozostały duże długi, suma pozostała po spłaceniu okazała 
się za mała na utworzenie choćby jednego stypendyum. 
Zarządzono więc kapitalizscyę tej sumy, dodano nas.ępnie 
do majątku tej fundacyi książeczkę Kasy oszczędności na 
5081 K, nabżącą pierwotnie do innego działu fundacyi, 
i w ten sposób uzyskano dziś ! 3.9/0 K 62 h. Projekt aktu 
fundacyjnego już został wygotowany.

3. Fnndacya Eustachego Zagórskiego. F:indator 
zapisał cały swój majątek jedynemu synowi Stanis,awowi> 
zastrzegł jednak, że gdyby syn zmarł przed ukończeniem 
24 roku życia i nie zostawił ślubnego potomstwa, ani nie 
zadysponował inaczej swym majątkiem p dojściu do ptł- 
noietności, w takim razie z całego majątku ma zostać 
utworzona fundacya, mianowicie Zakład sierot pod zarzą
dem Wydziału krajowego. Syn ś p. Zigdrskiego liczy obe
cnie 20 lat.

4. Fundacya Jana Aiolzego Lubicz Seferowicza*
ppwstała z dowolnych składek urzędników i służby Dyre- 
kcyi poczt i telegrafów, celem uczczenia pracy p. Sefero- 
wicza w zawodzie pocztowym. Majątek fundacyi wynosi 
12.000 K, z dochodów zaś mają być utworzone stypendya 
po 200 K dla sierot po państwowym Ders«nalu pocztowym 
bez różnicy pici i wyznania.

' 5. Fundacya ks. jan a  i-alicy w kwocie 13.593 K 
na utworzenie 2 stypendyów po 400 K, jedni go dla gimna- 
zyum św. Jacka w Krakowie, drugiego zaś dla gimnazyum 
w Nowym Targu. Stypendya te przeznaczone są dla 
uczniów wyznania katolickiego, z pierwszeństwem dla tych, 
które należą do parafii Miniowskiej, a miedzy nimi dla 
krewnych fundatora.

6. Fundacya Pr. Stanisława Badenlego 20.000 
koion, na stypendya dla synów urzędników uczęszczają, 
cych do szkól średnich. Fundacyi ta wejdzie w życie 
prawdopodobnie w r. 1912/3.

7. Fundacya Stanisława Syroczyfiskiego. Na
utworzenie majątku zarodowego tej fundacyi złożył prof. 
lwowskiej politechniki Leon Syroczyński 40.000 K: doctiody 
z tej sumy mają być użyte na popieranie kultury polskiej 
w poludniowo-wschc ini-h częściach dawnej Polski Zarzą
dzać fundacyą ma Wydział krajowjj wraz ze specyalny.u 
komitetem doradczym. Projekt aktu fundacyjnego już opra
cowano. Profesor Syroczyński ma prawo do końca swego 
życia swobodnie dysponować dochodami.

ZE SPORTU.
Kraków-Lwów. Skład teamu Lutowa, usta

lony przez Polski Związek piłki nożnej, przed
stawia się w ten sposób: Harasymowicz (Czarni) 
bramka, Wiliams (Pogoń), Kowalski (Cz.) onro- 
na, Kammarer (P .), Ruszycki (Cz.), Misiński (P .) 
pomoc, Maryan .(P.), Crompton (P .), Czulik 
(Cz.), Pappins (Cz.), Kuchar II. (P .) atak, Kar- 
necki (Cz.), Tarnawski (Lechia), Sykała (P .) 
rezerwa. Kapitanem został mianowany Maryan. 
Skład teamu lwowskiego —  jak v'idzimy —  jest 
możliwie najlepszy i spodziewać się można, ie  
każdy z jego graczy da z siebie wszystko, byle 
przyczynić się do zwycięstwa swego miasta i 
zadowolić piękną grą publiczność, która —  są
dząc po naOzwyczajnem zainteresowaniu niedziel- 
nem spotkaniem —  jawi się niezwykle licznie.

Srebrny puhar, wędrowną nagrodę honoro
wą efiarowaną na matche międzymiastowe Lwów- 
Kraków przez prezesa poi. Zw. piłki nożn. prof. 
Żeleńskiego, można oglądać na wystawie w ma
gazynie srebra p. M. Jakubowskiego przy ul. 
Akademickiej. Nagroda la stanie się własnością

tego miasta, które trzy razy z rzędu odniesie 
zwycięstwo. Pierwszy match skończył się zwy
cięstwem Krakowa 3 : 1. Drugi z rzędu rozegra
ny zostanie w niedzielę w parku Tow. żab. R. 
Początek punktualnie o 2*30 pop. Na sędziego 
przeznaczył P. Zw. piłki nożn. p. St. Polakie
wicza. O godz. 7. w. odbedzie się wspólna ko- 
lacya obu drużyn, delegatów P, Z. P. N. i klu
bów w sal* restauracyi ogroda pojezuickiego.

Match Lwów-Kraków poprzedzi spotkanie 
„San* (Przemyśl) „Czarni* reserves o 12‘45 pc- 
pdh w parku T. Z, R.

Rekordy łyżwiarskie. Wobec zbliżającego 
się sezonu łyżwiarskiego, komunikuje austryacki 
Związek łyżwiarski, iż jako aust.yackie rekordy 
uznane zostały następujące czasy: a) przez
członków związków osiągnięte na torach krajo
wych: 500 m. 0:46 (Bohrer, Celowiec w r 1911); 
1500 m. 2:30 (j. w.); 5000 m. 9:026/io (j. w. w 
r. 1608); 10.000 m. 1S:29s/ i o (j. w.)j b) przez 
członków osiągnięte zagranicą: 500 m. 0:45 Vi o 
(Bohrer w Davos 1912); 1500 m. 2:23s|io (j. w. 
1911; 50u0 8:51 s| „ (j. w. w Budapeszcie 1909 
r.); 10.000 m. 17:51 (j. w. w Davos, 1911); c) 
przez obcych osiągnięte na austryackich torach: 
500 m. 0.47 (Oholm ze Sztokholmu w Celowcu 
1908 r.); 1500 m. 2:294/io (Mathiesen z Chry- 
styanii w Celowcu 1908 r.); 5000 m. 9:012/1 o 
(Óholm, w Celówcu 1908 r.); 10.000 m. 18:24 
(j. w.).

Echa hfegu o nagrodę Austryi. Wynik 
tego biegu o wysoką, bo 100.000 K wynoszącą 
nagrodę, nie p-zestaje zajmować sfer sporto
wych. Przedewszystkiem uderzu okoliczność, iż 
dwulatki nie odegrały w nim żadnej roli, choć 
dotychczas one przeważnie bieg ten wygrywały. 
Mianowicie 13 razy zwycięstwo przypadło ko
niom dwuletnim, o po pięć tylko trzylatkom i 
czterolatkom. W poprzednim roku wygrał- bieg 
2 k kl. Landluft, dwa lata wstecz 2 1. Daniło
II. W tym roKu —  jak wiadomo — trzy. pierw
sze miejsca zajęły konie czteroletnie, z tych 
Bankar i SaUty Girl po raz drugi, gdzie i w ro
ku poprzednim był BanKar drugi, a Soucy Girl 
trzeci.

Artykuły i notatki w tym działa zamieszczone nie pocho
dzą cd Redakcyi.

Już p rzy b y ł 
KAttLnSADZKI KWASTST
Bracia Leitinger i Groger do kawiarni Sztuka"

3760

Dr. .Grel-i&sRi
ordynuje w chorobach dróg moczowych od 3—5 popoł. 
3856 u t .  F r e d r y  7, £ p .  Telefon 978. _____

Stachnik w fcolglawgcłi -sprawach
reklamacyi, nieszczęśliwych wypadków, renty, taryi itp. ze 

stosunku z koleją wynikłych

3227 Dr. STANISŁAW MASESC3
urzęduję przy ul. Kraszewskiego 5  we Lwowie.

OktfMa i?. lancy Malsi® fiskl
długoletni I. asystent c. k. k'iniki ocznej Uniw. lwew. ordy

nuje Lwów, Rom rnowicza 16, I. p., od  3—5 pop.
5235

Adwokat Dr. Leon Seieb
przeniósł swą kancelaryę do domu przy ul. Kraszew
skiego 1. Teleron 720. 3707

Saąatoryiim chorób wewnętrznych w zakładzie 
wodoleczniczym „Kis:elka“ ul. Ką- 

pielna 8. Telefon 932, we Lwowie, przyjmuje przez caiy 
rok chorych, z wyjątkiem chorófi umys owych 1 zakaźnych. 
Środki lecznicze: zabiegi wodne, kąpiele mineralne, kąpiele 
gazowe, kąpiele p.-irowe, kąpiele ze suchego, gorącego po
wietrza, kąpiele elektryczne, świetlane, kąpiele powietrzne 
i słoneczne. Aparaty elektryczne do masażu wedle Żindera, 
Vibratory elektryczne, elektryzowanie, masaże ręczne. U- 
rządzenia do gimnastvki leczniczej. Aparaty do inhalacyi 
tlenowych. Kuchnia jarska i dyetctyczna. Stacya tramwaja 

eiei.tr. Wysoki Zamek. 3342

,Lpecyalista chorób skórnych i wenerycznych 

Br. Wlliislin Laufjrsteln Akademicka 3
b. elew kliniki dermatolog, w Berlinie, sekunda ryusz odłz.

chorób skórnych szpitala powsz. 3396

Tablica na£T8feMM3
wykonuje najtaniej Zakład rytowcczy MAKSA 
3535 GL AS ER Al A W A, Lwów Syksiuska i 9.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TECHN3CZNY

M. J. R A P S A
w ó w  u l .  S ^ K stu sK i. 1Ą,,

wyl.onuje sztuczne zęby w zlocie, kauczuku i platynie.
SpecyGnOŚć: 3637

mostki i korony w piatynie i porcelanie. Pilne robo
ty wykonuje się w jednym dniu. Umiarkowane ceny.

Kancelarya a-
dwokata
znajduje się obecnie przy ui. 
Tet. 1587.

Dra LAUFERA
Jagiellońskiej 7. —

3668

Isfp MMsta? Sr. Sygaoii SHscfe
przeniesiony z ul. Kooemika 9 na ul. Sienkiewicza 1. 8* 

wchód Lindego 1. 2. 3654

(HOTEL de FRANCE)w Krakowie, I ulicy Pijarskiej.
W nejlepszosn położeniu piant, w pobliżu głównej stacy1 
k-lejowej i Rynku główn. P ołożenie bardzo spokojne* 
W każdym pokoju telefon, automatyczny przyrząd do bu
dzenia, ciepła i zimna woda, pokoju z wannami, aparta' 
menty familijne, 3 windy elektryczne, restauracya, kawiar
nia, czytelnia, fryzyer męski i damski, autogaiaż, automo* 
bil przy każdym pociągu. Ostatni wyraz komfortu i hy- 
gieny. — Ce.iy bardzo przystępne., — Telefon 1045. 
3684 L IS li& S H ik .

Eteetfsia Sr. L  Kałsasr
Lwów, ul. Karola Ludwika 35. (Pasaż Fellerów)
wyjmuje zęby bijz bolu przy pomocy specyalnego śiodka 
znieczulającego, nleaekodHwegc. Wykonuje plomby, korony, 
mostki, zęby w kauczuku, złocie i bez podniebienia 3650 

Nr. telef. 2169/V !ii.

I Dr. Leon EcK
UTl- 3-  £2. 3694

Specyałista chorób skórnych 1 wenerycznych
3 3 S?, 3>T,
po dokładnych specyalnyoh kursach na klinikach w Wie- 
c tiu, Eerlmie i Frankfurcie ordynuje dli itobiet oa 10 do 
3706 12, dla m ę t e p i  od 2 do 5.

przy ul. Rejtana 1. 4 (róg ul. Jagiellońskiej).

rataju« taji I I. M\mFsreia Farbigrnii i M li
Lansier I SRa we leowie: 15, Sykstuska 33 i Łyczakowska 22. 3817

Dr. Leon Feuąrstęin.
ordynuje po powrocie z Bad-HalKu 

w  c h o r o b a c h  s k ó r n y c h  i w e n e r y  c z n y c h
Kopernika 12; 8—9 i 3—5.* 3735

czyści chemicznie, farbuje i ap-etuja 
wszelką garderobę zimową i wieczrrkową, 
irsać.iye, portyery, dywany, futrn, piorą i 
pokrycia meblowe, oraz wełnę. Celem 
szybkszej tkspedycyi prosimy przesyłki 
z prowincyi adresować Janowska 36.

SUKNA Skautowe
M o m

Sokolskie

polecają

litr# a
Zalaczek l Lan&osz a
Lwów, ul. Jagiellońska 20. Kraków, Runek 47, A-B.

Ns prow incyę próbki fran co ! 3835

Kto raz spróbu
je, będzie sta
łym gośtiejn! - RESTAURACYA

P O D  „ T P . Z E M A  M U R Z I I l A K I « ' f v *

B1. Kr?H0WSHl I
(przedtem  StadtmNllera)

i łsilirtsu etaiim.
Znakomita kuchnia nawet dla naj
wybredniejszych smakoszy. Obiad r, 4 
dań 1 K. 70 h. -  PIWO PILZNEŃ- 
SK1E najlepszej marki BB- wprost z 
beczki. Lokal otwarty do 1. wnocy.
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E k o n o m i s t a .
MIEJSKA KASA OSZCZĘDNOŚCI 

WE LWOWIE.
(I) Miasto Lwów obchodzi dziś narodziny 

howej instytucyi finansowej, tem milszej dla nie
go, bo w ł a s n e  j, miejskiej; nadto zaś naro
dziny instytucyi takiej o najpopularniejszej może 
formie —  bo k a s y  o s z c z ę d n o ś c i ,  skar
bony dla dorobku najszerszych kól ludności 
miejskiej.

Dziś, dopiero dziś, spełniają się życzenia i 
pragnienia gminy miasta Lwowa, żywione w tej 
dziedzinie stale i wytrwale przez bózko trzydzie
ści lat. Już bowiem przed rokiem 1830 powzię
to tu myś! i zamiar założenia miejskiej kasy 
oszczędności i to w połączeniu z zakładem za
stawniczym, który miał się stać humanitarnem 
źródłem kredytu dla najuboższych.

Zrealizowanie tego zamiaru przygotowano 
starannie, z zaciągniętej wówczas pożyczki prze
znaczono na ten cel pełne 200.000 K i sprawa 
cała była już na najlepszej drodze, gdy nagle 
niespodziewana zjawiła się przeszkoda. Na Gali
cyjską Kasę oszczędności we Lwowie spadł run 
o niebywałych przedtem i potem u nas rozmia
rach. Wstrząsnął on n e  tylko tą instytucyą, ale 
wogóle ca.ent życiem Lwowa i wszelkimi jego 
stosunkami i zmusił miasto do odroczenia reali- 
zacyi gotowego już projektu. Mijały potęm lata, 
ale o wznowieniu tego planu mowy być nie 
mogło.

Wobec gwarancyi, jaką przyjął na siebie 
kraj względem G a l i c y j s k i e j  Kasy oszczę
dności, nadwątlonej owym ciosem, miarodajne 
czynniki stale odmawiały zezwolenia na założe
nie drugiej, miejskiej kasy oszczędności we 
Lwowie, obawiając się, że taka konkurencya mo
głaby bardziej jeszcze osłabić pierwszą ową, 
zwolna tylko do dawniejszego znaczenia powra
cającą, instytucyę. Daremnemi były energiczne 
starania prezydentów miasta śp. Michalskiego i 
Ciuchcińskiego, władze ponawiały odmowę.

I teraz dopiero, gdy Galicyjska Kasa oszczę
dności zupełnie już powetowała dawne straty, 
gdy stanęła znów silnie i nagromadziła nowe 
znaczne fundusze rezerwowe, gdy suma złożo
nych w niej wkładek przekroczyła sto milionów 
koron, nadeszła wreszcie chwila do wprowadze
nia w życie nowej miejskiej instytucyi, na klórą 
mieszczaństwo lwowskie czekało tak długo.

Jej podstawą będzie i teraz owa kwota
200.000 koron, wyznaczona na ten cel przed 
wielu laty z miejskiej pożyczki; gwaraneya mia
sta da jej zaś należytą pewność i siłę. Oparta 
na normalnym statucie dla kas oszczędności, no
wa instytucyą spełniać będzie wszelkie zadania 
finansowe tego rodzaju zakładów, przedewszyst- 
kłem zaś gromadzić oszczędności szerokich kół, 
począwszy od najmniejszych. Powstaje ona na 
razie sama, bez zakładu zastawniczego, ten bo
wiem utworzony zostanie dopiero później, z czy
stych jej zysków. Tak wiec od samego już po
czątku otwarta dziś instytucyą służyć będzie tak
że humanitarnemu celowi.

Mylne byłoby zdanie, że właściwie, wobec 
istnienia we Lwowie wielkiej Galicyjskiej Kasy 
oszczędności, druga taka, miejska instytucyą, jest 
właściwie zbyteczna. Tego rodzaju zakładów go
spodarczych nigdy nie może być — za wiele. 
Doświadczenie uczy bowiem, że każda nowa ka
sa staje się od razu rozsadnikiem wielkiej owej 
cnoty gospodarczej, tak mało u nas jeszcze roz
powszechnionego zmysłu oszczędnościowego. —  
Ostatnie zaś lata, w których, jak grzyby po de
szczu, wzraśtały u nas filie najrozmaitszych ban
ków i kas pozakrajowych, pokazały, że, mimo 
niewyrobionego jeszcze u nas zmysłu tego, jest 
już co zbierać i gromadzić. Z wielką dla nas 
szkodą wszystkie prawie obce te filie zebrały 
z wkładek pokaźne sumy, które w niemałej czę
ści obracają nie na nasze potrzeby kredytowe, 
lecz na alimentowanie swoich macierzystych, po-

zakrajowych instytucyi. Wkładki nas~e, galicyj
skie, w niejednym z tych obcych banków prze
kraczają już dziesięć milionów!

Zatem bynajmniej nie zbyteczna, lecz bar
dzo potrzebna i pożądana była otwarta dzisiaj 
nowa miejska Kasa oszczędności —  i ubolewać 
nawet trzeoa, iż jej otwarcie odwlekało Się tak 
długo. Życzyć też należy, ażeby, jako oparta na 
gwarancyi miasta, zatem na b e z w z g l ę d n i e  
p e w n e j  p o d s t a w i e ,  rychło już zdobyła so
bie zaufanie szerokich kół ludności miejskiej, 
ażeby zgromadzić zdołała krocie i miliony, spo
czywające jeszcze odłogiem i bez zysku w rę
kach tysięcy gospodarczo mniej wyszkolonych 
jednostek i by dostarczyła naszemu życiu go
spodarczego nowego strumienia, owego ożywcze
go nervus rerum, którym był, jest i pozostarie 
pieniądz, a który właśnie w obecnych czasach 
tak bardzo jest potrzebny w mieście naszem 
i kraju. Odniesie z tego korzyść zarówno gmina 
miejska, jak i ogół jej mieszkańców.

To też z zadowoleniem witamy otwarcie 
nowej tej instytucyi i życzymy jej jak najpo- 
myś niejszego rozwojul

Galicya w Smdiecie państwowym 
na rok 1913.

Ministerstwo rolnictwa.
Dzięki usiłowaniom ministra Długosza udało 

się w budżecie min. rolnictwa za rok 1913 uzy
skać znaczną dotacyę na powiatowe szkoły rol
nicze w Galicyi. Jak wiadomo, postanowił Sejm 
krajowy założyć powiatowe instytuty i instrukto- 
raty rolnicze w ten sposób, aby w każdym po
wiecie był osobny zakład naukowy rolniczy wraz 
z wzorowem gospodarstwem. Sejm przeznaczył 
na ten cel w pierwszym roku kwotę 150.000 K, 
obecnie rząd przyznał na ten cel dotacyę w tej 
samej wysokości, a mianowicie 100.000 K przez 
podwyższenie kredytu na szkoły rolnicze, zaś
50.000 K w innych pozycyach budżetu, przezna
czonych na popier.nie rolnictwa. Pierwsze takie 
zakłady mają powstać w G r ó d k u  J a g i e ł  1„ 
P i l ź n i e ,  G o r l i c a c h  i w B e ś t w i n i e .

Na r o z s z e r z e n i e  Z a k ł a d u  ką 
p i e l o w e g o  w K r y n i c y  wstawiono pozy- 
cyę 250 000 K. W roku 1912 preliminowano na 
ten cel 100.000 K.

Z nowych budowli w resorcie min. rolnir 
ctwa wymienić należy : utworzenie trzeciego Za
kładu ogierów w Kołomyi (4  rata) 180.000 K i 
kupno budynku dla Zakładu ogierów w Sądowej 
Wiszni (8 i 9 rata) 30 000 K (koszt ogólny tego 
budynku wynosi 553.600 K).

Ministerstwo handlu.
W rubryce .Nowe budowle" zawarte są po- 

zycye no budowę gmachu pocztowego w B r o 
d a c h  (5 i ostatnia rata) 10.000 K, w K a ł u 
s z u  (ostatnia rata) 30.000 K, w K o ł o m y i  
(4 rata) 32.000 K i w  T a r n o p o l u  (7 rata) 
5 5.000 K.

Na tem jednakże nie kończy się akcya rzą
du celem pomnożenia urzędów pocztowych w 
Gilicyi. Kredyty na nowe poczty ukryte są w 
budżecie ministerstwa handlu w pozycyach: 
„Bestallungen der Postexpedienten“ (poz cya 3, 
§ 1, tytuł 7) i .Pauschalirte und nichtpauscha- 
lirte Erfordernisse der Klassenpostamter (poz. 
17, tytuł 7). Pierwszy kredyt został podwyższo
ny o 38.000 K, drugi o kilkanaście tysięcy K w 
tym celu, aby umożliwić dalsze kreowanie no
wych urzędów pocztowych w Galicyi.

Tymi dniami zezwolił minister handlu na 
utworzenie 22 takich urzędów pocztowych, w r. 
1913 nastąpi dalszy, jeszcze wydatniejszy postęp 
w tym kierunku. W ostatnich dwóch latach kreo
wano w Galicyi, razem z obecnie zezwolonymi, 
62 urzędów pocztowych, podczas gdy we wszyst
kich innych krajach koronnych utworzono razem 
tylko około 40 takich urzędów. Także i kredyt 
na wynagrodzenie dla prowadzących składnice 
pocztowe (Postablagefuhrer) został dość zna
cznie podwyższony.

Kredyt nadzwyczajny r.a telefony wynosi 
17 milionów. Kredyt ten jest centralnym i z te
go powodu niema w budżecie wymienionych sum, 
przeznaczonych dla Galicyi. Jak się jednak do
wiadujemy, jest b u d o w a  a u t o m a t y c z n e j  
c e n t r a l i  t e l e f o n i c z n e j  w e  L w o w i e  
z tych kredytów zapewniona. Nowa linia telefo
niczna Lwów-Wiedeń, nie będzie niestety w tym 
roku budowana.

Kredyt na konserwacyę inwentarza telefo
nicznego i telegrafcznego wynosi dla Galicyi
72.000 K, dla Czech 95.000 K.

Dla naczelnika oddziału technicznego dy- 
rekcyi pocztowej we Lwowie, utworzono posadę 
V rangi ad personam. Nadto utworzono w tym 
dziale posadę rsadradcy.

Na powiększenie posad ofieyantów i ofi- 
cyantek pocztowych przeznaczono na Galicyę
39.000 K.

Na subwencyę dla krajowego funduszu 
przemysłowego przeznaczono 100.000 K. Sub- 
weneya ta będzie wypłacana coiocznie przez 
10 lat.

Nadto z pozycyi 3 b ( § 7 ,  tytuł 1) wyno
szącej 100.000 K wypłaconą będzie w r. 1913 
subwericya 40.001 K dla centr. Związku przemy
słowców galic., dla Ligi pomocy przem. i dla 
kraj. Związku przem. na popieranie ek portu.

Na ochronę emigrantów wstawieno kwotę
141.000 K.

Ministerstwo kolejowe.
Kredyty ministerstwa kolejowego są scen

tralizowane, budżet więc nie zawiera osobnych 
pozycyi dla Galicyi. Według jednak programu 
budowy, wypracowanego w min. kolejowem, na
stąpić ma w r. 1913 rozszerzenie całego szeregu 
stacyi, e w szczególności we Lwowie, Krakowie, 
Drohobyczu, Stanisławowie, Podgórzu— Płaszo- 
wie, Stryju, Podwołoczyskach, Nowym Sączu 
i t. d. Na cel ten przypadnit w r. 1913 kwota 
14 milionów K. Także i akcya około budowy 
domów dla personalu wykaże znaczniejszy po
stęp. (C. d. n.)

Podwyższenie dyskonta także 
w Wiednia.

( /)  Z nadzwyczajnym pośpiechem poszedł Bank 
austro-węgierski za przykładem Banku Rzeszy 
niemieckiej i wczoraj już podwyższył także swo
ją stopę dyskontową o pół procent —  czyli na 
5 i pół — tak, że znów o pól procentu wyprze
dza Bank niemiecki. Zarządzenie to było pewną 
niespodzianką takżj dla prasy wiedeńskiej. Jesz
cze wczoraj rano żaden z większych wiedeńskich 
dzienników tak nagiego podwyższenia dyskonta 
w Wiedniu nie przewidywał, ani nawet za możli
we nie uważał. „Bank austro-węgierski —  pisała 
jeszcze we wczorajszym porannym numerze 
„N. Fr. Presse", — omawiając podwyższenie raty 
bankowej w Berlinie —  zajmował dotychczas 
stanowisko wyczekujące i na razie też zapewne 
od stanowiska tego nie odstąpi. Posiedzenia ra
dy generalnej wcale jeszcze nie zwołano*. A 
„Zeit" była zdania, ze „jeśli nie nastąpi nagłe 
pogorszenie sytuacyi, Bank austro-węgierski u- 
trzyma zapewne stopę dotychczasową aż poza 
ultimo, jeden z najcięższych terminów w roku*. 
„N. Wien. Tageblatt* zaś przypuszczał, że „po
nieważ w Ber inie podwyższono dyskont tylko o 
pół procent, Bank austro-węgierski nadal zajmo
wać będzie stanowisko wyczekujące. Rady gene
ralnej w każdym razie dotychczas nie zwołano i 
zapewne też w bieżącym miesiącu zwołaną ona 
nie zostanie".

Pokazuje się więc, że na krok ten zdecy
dowano się w Wiedniu zupełnie nagle, że Rarlę 
generalną Banku zwołano dopiero w dniu wczo
rajszym z gwałtownym wprost pośpiechem.

Co z tego wnosić należy ? Czy to, że sy- 
tuacya pieniężna w Wiedniu, która onegdaj nie 
byfa jeszcze : byt anormalną, tak nagle się pogor
szyła —  albo też, że Bank państwowy doszedł do 
przekonania, śe obecne ultimo z dotychczasową 
stopą dyskontową trudno mu bedzie przetrzy
mać ? Czy też ta „nieświ dom 'ść“  prasy wie-

I P r iU i lU  KUP I  I fM S I l iP  P?<?względem « O buw ie, kalosze, kapelusze, Raęlany, bieli- 
S n ! w ^  t s ^ .  trykoty, cz^kĘ rękawiczki, krawatyJfc
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dcńjkiej co do zamiarów kierownictwa Banku 
państwowego była tylko —  udaną —  czyli po 
prostu powiedziawszy, rnawewrem gicłdowo-fi- 
nanscwym ?

Jak było —  tak byłe, dożć, że dyskont w 
Banku auslro-węgiel skim jest dziś, 0 pół pro- 
cent droższy, niż był jeszcze wczoraj. Rada ge
neralna motywuje zarządzenie to. jak już wiado
mo z depeszy, w pierwszym rzędzie ogó'nem 
pogorszeniem się sytuacyi na rynkach pienię
żnych i znacznym wzrostem pożyczek na zastaw, 
a dopiero w ostatnim rzędzie względami nu o- 
becne stosunki polityczne i wojnę na Bałkanie, 
podczas gdy Bank Rzeszy niemieckiej właśnie 
na tę ostatnią „okoliczność" główny położył na
cisk. Bądź jak bądź —  zarządzenie to znacznie 
pogorszy i zaostrzy i tak już nasze ogromnie na
prężone stosunki finansowe w monarchii. Za 
przykładem Banku państwowego pójdzie dyskont 
prywatny, ograniczenie kredytu jeszcze się wzmo
że — i obecny „ultim o" może stać się dla wie
lu terminem niezmiamie ciężkim, a kto wie, czy 
nie katastrofalnym.

Sprawy kolejowe/
(/) Dóchódy auśtryećkich kolei pań^twr. z

ruchu transportowego wynosiły w miesiącu wrze
śniu r. b. według dotychczasowych prowizory
cznych obliczeń 70,326.900 K —  o 4,428.905 K 
więcej, niż w tym sanriym miesiącu roku po
przedni go. Z tego przyrostu dochzdów przypa
da na ruch osobowy 1,044.545 K, e na towaro
wy 3,3e4.350 K. Na takie podniesienie się do
chodów już w wrześniu wpłynęło głównie Wcze
sne w tym rOhu rozpoczęcie kampanii cukrowni
czej, a zatem przewozu buraków, węgla etc.

Progi bukow e. Zarząd kolei państwowych 
ogłasza półurzędownie, że bynajmniej nie Zamie
rza zupełnie wykluczyć p r o g ó w  b u k o w y c h  
z torów kolei państwowej. Jećli w tym roku 
zamówiono ich mniej, niż w innych latach, to 
przyczyną tego było, że już d a w n i e j  (7) Za
pewniona sobie Znaczniejszą ich dostawę —* a 
dultj, że w tym roku żądane za takie progi ce
ny były niezwykle wysokie.

WymlazkL
Doniosły wynalazek w przemyśle nafto

wym. Ze „Z iązku wynalazców" donoszą nam, 
że p. R. T., ukończony słuchacz wydziału chemii 
na politechnice, a obecnie słuchacz akademii 
handlowej, zbudował aparat, prostej i taniej kon- 
strukcyi, opartej na zasadzie chemiczno-mechu- 
nlcznbj, który rozbija esnulsyę wodną ropy i 
o:zyszcza ropę od wszelkich zanieczyszczeń i 
zawiesin mechanicznych, a nawet uw alnia me
chanicznie związane z ropą gazy naftowe.

Model jest już na ukończeniu i będzie 
wkrótce demonstrowany publicznie wobec inte
resowanych.

Wynalazca postarał się o  zastosowulność 
aparatu zarówno dla towarzystw magazynowych 
i r f neryi naftowych, jako też ze względu na 
nadzwyczaj prostą ubsługę aparatu i najmu ejsze 
zapotrzebowanie miejsca dla poszczególnych 
kopalń.

.'iie rnając stosunków w świecie haftowym, 
a chcąc utworzyć spółkę z małym kapitałem, 
dla lepszego wykorzystania wynalazku, pros. 
wynalazca przesyłać oferty pod adresem: Agćn- 
cya wynalazków Drzy redakcyi „Dźwigni", Lwów, 
ui. Kupernika 15 a, dla R. T.

(e ) Kursy zawodowe. W dniu 4 listopada br. 
rozpóczn^ się w c. k. urzędzie popierania prze
mysłu w Wiedniu następujące kursy zawodowe s 
elektrycsnej instalacyi, szewstwa i męskiego kra
wiectwa.

Do udz!ału w tych kursach powołeno z 
okręgu działalności Instytutu technologicznego 
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej (okrę
gi działalności Izb handlowych i przemysłowych 
we Lwowie i Brodach), następujących przemy
słowców i rękodzielników : Muksymi iana Koza

kiewicza, elektromechaniko w Kołomyi, Stani
sława Woj akowskiego, czeladnika ślusarskiego we 
Lwowie, Tadeusza Królikiewicza, werknastrza we 
Lwow;e, L. Rothbarta, Czeladnika krawieckiego 
w Bolechowie, A. H. Stangla, czeladnika krawie
ckiego w Komsrnie i S. Pooeka, czeladnika kra
wieckiego w Sniatyme.

Spiawy napotna. Do „N. Fr. Presse" do
noszą z Drohobycza: Ceny ropy podskoczyły
Wczoraj z 6 ‘35 na C 55. Przyczyną tej zwyżki są 
wieiKie zakupna spekulacyjne i ubytek piodukcyi. 
Wedle nieśkontrolowanych pogłosek Zakupiło tak
że Vacuum Oil Coinp. znaczne zapasy.

Gdyby ceny ropy poszły dalej w górę, 
wówczas istnienie „Związku producentów ropy” — 
Według ,N . Fr. Presse“ —* będz e poważnie za- 
Kwestyonowarte. Wielu producentów bowiem sprze
dawać będzie rópę sweją z wolnej ręki, ponieważ 
różnica w cenie wynosi 2*61 K , a penale za nie
dotrzymanie umowy tylko 2'50 K.

Podwyższenie ć tł tureckich. Rząd turę- 
cki podwyższył —  jak już wiadomo z depesz — 
cła na towary zagraniczne ó  3 procent. Pod
wyższenie to nastąpiło zupełnie samowolnie, nie* 
tylko bez zezwolenie mocarstw, lecz nawet wbrew 
protestom kilku z nich. Rząd pobierał ten doda
tek 5 orocentowy już prźedtem od Spirytusu.

KRÓWKA KRAJOWA.
Nowy Sącz.

R u c h w T. S. L. Tutejszy Związek okrę
gowy Kół T. S. L. zawiązał komitet edern przyj
ścia z pomocą materyalną Zarządowi głowrtemu. 
Dira 20 bm. odbyło się w sali „Sokoła* posie
dzenie tego komitetu, na któiem po długiej dys- 
kusyi uchwalono odbycie wiecu w dniu 3 listo
pada br. Wlec ten zapowiada się wspaniale, gdyż 
ogół ludności Zrozumiał, że idiic tu o ratowanie 
honoru narodowego i zdaje słę, że składki po
płyną obficie.

P r y w a t n a  s z k o ł a  h a n d l o w a .  Nau
czyciel szkoły wydziałowej im. M‘ckiewicza, p. 
Karol Chorąży zakłada tutaj kursa handlowe, 
które b^dą obejmowały niemal wszystkie- przed
mioty w ien zakres Wchodzące.

Z e  S p ó ł e k  m l e c z a r s k i c h .  Wydział 
krajowy wykluczył z pod swego patronatu Spół
kę mleczarską we wsi ruskiej Łabowa, poczta 
Nawojowa, obok Nowego Sącza, na czele kiórej 
stał miejscowy peroch, ks. Durkot, znany moska- 
lof l. Zwracamy na to uwagę Polaków, którzy z 
tą Spółką mają interesy.

B r a t o b ó j c z e  s t r z a ł y .  Przed paru 
laty wyemigrowali stąd do Ameryki dwaj robo
tnicy, bracia Michał i Stanisław Pierzchałowie, 
ten ostami zostawiając w domu pod opieką ro
dziców żonę Józefę. Pc niej ikim czasie postano
wił powrócić Michał Pierzchała, a zostający na
dal w Ameryce Stanisław prosił go, aby zaopie
kował się jego żoną. Michał Pierzchała tak do
brze spełnił poleć nie brata, że ten, gdy przed 
dwoma tygodniami przyjechał dó kraju, miał aż 
nazbyt uzasadniony powód do zazdrości. Z teyo 
powodu powstały nieporozumienia i kłótnie a 22 
b. m. przyszło do bójki, wśród której Ml hał 
Pierzchała zmasakrował nożem swćgo brata Sta
nisława, a nadto wyjąwszy rewolwer, strzelił do 
niego kilka razy i poranił go śmiertelne. Musia
no oddać go do szpitala, zaś Michała Pierzchałę 
osadzono w więzieniu.

Tarnopol.
P i e r w s z o  t k a l n i a  m e c h a n i c z n a .  

IniCyatywie prywatnej p. Brawera zawdzięcza Tar
nopol wcale pokaźną tkalnię mechaniczną, urzą
dzoną w r. 1910 na 5 warsztatów tkackich, a po
większoną w r. bież. do 18 warsztatów. Tak kro
sna, jal.oteż i maszyny pomocnicze pędzone są 
siłą elektryczną, a produk-ya dzienna wynosi do 
tysiąca metrów płótna. Wyroby odznaczają się 
wielką p-ecyzyą i rugują skutecznie tego rodzaju 
towary pdżakrajowe.

F a b r y k a  p r z e t w o r ó w  k o n o p n y c h  
W Borkach koło Tarnopola, istniejąca dopiero od 
roku, a stwarzająca przędziwo soos >bem fabrycz

nym, jest wyrazem tych samych potrzeb. Nieste
ty brakuje jeszcze przędzalni, Ittórcby Zfiakoini- 
cie uzucefniała i pouczyła febrykę przetworów 
konopnych z fkiiln;ą. Tkalnia tarnopolska zmu* 
szona jest wysyłać przędziwo do przędzalni w 
PócMarn Kc.lo Wiednia lub do Szegedu na Wę
grzech, założenie więc przędzalni w Tarnopolu 
lub okolicy powinnoby być pierwszym z zabiegów 
opiekunów przemysłu ńa Podolu.

Z m i a n a  w z a r z ą d z i e  m i a s t a .  Do
tychczasowy komisarz dla miasta, Starosta dr. 
Trembałowicz, został przeniesiony na starostwo 
do Kałusza po półtrzećialetniem urzędowaniu. 
Staroście Trem balowiczowi cały szereg produ
ktywnych inwestycyi zawdzięcza swe powstanie, 
inwestycyi, itóre dają podstawę do oceny raćyO- 
nali.ej i celowej g G S D o d rrk i miejskiej. Obejmu
jący Zarząd miasta dr. Start. Mandel nie jest no
wicjuszem na tym terenie pracy. Przed rozwią
zaniem rady gminnej był pewien czas burmi
strzem, a przedtem przez szereg lat zastępcą 
burmistrza, zawsze wysoko ceniortyrh i bardzo 
popularnym.

Z e  s c e n y .  W ubiegłą sobotę Wystawił tu 
Teatr premier W śzczcln!e zapełnionej sali „So
koła* sztukę NikoroW'cza „W gołębniku” . Dobry 
zespół aktorów i cenha sztuko znalazły uznanie. 
W środę 23 bm. odegra operetka lwowska w Sali 
„Sokoła" „Cnotliwą Zuzannę*.

GGŁOSZBN1A.

ffIG O L
JaSir“

Mwalny, ip

Te.i nieszkodliwy, dobrze ł pewnie działający śio* 
dsk pi iecZjszczający, jeśt to syfup spoi ządzóny z 
itiiąsżil fig słrtyrnufiskich 2 odpowiednim dodatkiem 
płynnego wyciągu Strączków senesowyeh. PlGOL 
„Jihr* jest śltódkl, n der przyjemny w użyciu, dzia
ła jako środek lukkoprzeczyśzczający, łagodnie, 
nie sp-awia żadnych botów  i z porodu tych za
let cieszy sie od wielu lal wzięciem u lekarzy i pu
li icżności. S t o s o w a n y  z dobrym skutkiem, przy 
zaparciu nawykowem s.oica, konges yach, heinor* 
rhoidacli, cierpieniach żołądkowych i wątroby, wó- 
góle czyśd wszystkie aarzioy trawienia i l.zmagft 
ich czynności. Dawkowanie: D o r o s ł y m  p6l do 
póitora łyżek stołowych, dzieciom pól do półtora 

| lyżec ek kawowych. FlGOL „Jahrd jest ptawńid za* 
str. eżuny i wyrabia gD Wyłącznie apteka Fort. Gra* 
iewskiego w Krakowie. ,*rzy zakupnie prosimy wy
raźnie żądać FIGOL „Jahra1* i odrzucać naślado
wnictwa. Cena: duża jasika K 2*70, i iała flaszka K 1 '80.

najskuteczniejsze nacie- 
„ t iii iiu  iHiuiuuwuciug ranie pizy reumatyzmie, 
iaman u w kościach, podagrze, nerwobólach, n.igr^- 
nTe, ułóciu w boitacn. Cena tuby K r 20, poczta R 
l -65. Skiud' we wszystkich aptekach lub w składzie 
głównym Apteka Fort. Graiewskiego, Kraków, tilaw 

kowska la. 3;&t>
b o n a n a

4CE01I0S*
liiijuow sźe i najlepsze dotycłi 

oao*ł ibtn łejąc*
naftowe palniki :arowe.
P *ju dyn «ze , bez rogu lacy i p ło
n ie  n u tycb .n iu st D aje s ię  użyć 
d o  kuiiJej la-npy od 1F>* z w y l

16 bml
Cena jtalilłka z siatką i azkieł- 
hiem 7 ko* n. Eleganokie Uow-
p le łn e  lam py iś to to^ e i w azy do
lump wluzooyoh po najtańszych 

cenach* 3851
Odspfiedaw cy 1 ajenci wazę- 
dzio poBzuldwani. Wyfąceńa 
spr-zedaż da G ilicyę, Bukowi
nę, Roeyę 1 Rumunię, W ysył

ka na prow incyę u ttrmy

Leon M iinz
wt Lwowie, 

ul. Zygmuntowska 12/2.
Sdf-zedat detalliczna:tśhn Sf.hl̂ ohlef, Kośô niiik! S.

K a w i a r n i a  A m e r y K a A s I i a  o t w a r t a !  Lwów, ul Trzeciego Maja 11.
K on certu je  w niej lau reat w ied eA - 
s Kiet A R A D E M II M U Z Y C Z N E  J

I EOI1AIL w spaniale  o d n o w io n y . ^  ^  
• LiM lIrCTrK T R U N H I i  N A P O JE  W Y B O R O W E .
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po 5 haierzy za wyraz, wyrazy tlustemi czcionkami lic.ą cię podwójne. Najmniejsze ogłoszenie 60 halerzy. 
Należytość za drobne ogłoszenia można nadsyłać w znaczkach pocztowych.

$bSrb mieszkania

211

lub 3 frontowe, słoneczne 
pokoje z obszerną kuchrią 

(2 wchody), I. p. Hausnera 7 
5629]

o) w mazaninie i na I. pię- j  

trze po dwa mieszkania — 
każde z 6 pokoi, przedpo
koju, łazienki, pokoju sł.iż- 
bowego, spiżarki, kuchni, 
3 klozetow. 

i>) w oficynie na I. piętrze 3 
pokoje, przedpokój, łazien
ka, spiżarka, kuchnia — tu
dzież dwa pokoje, łazienka.

f&pno i sprzedaż

od listopada
a) na I.-em piętrze 5 pokoi,? 

przedpokój, łazienka, ku
chnia, spiżarka — i 3 po
koje i  takiemi przynależ- 
nościami — albo 9 pokoi.

b) na II. piętrze 3 pokoje, 
przedpokój, łazienka, ku
chnia.

c) w parterze 2 pokoje z 
przedpokojem. 3601!

Wszędzie instalacye elek 
tryczne i gazowe.

l a  §r@SfS '
Kolosalny wybór 
różnokolor owych

l a m p e k
i św ieeseJL

poleca najtaniej
Artur Bar less
Magazyn szkła i por- 

3822 celany 
Lwów, Kopernika 2
nniłp/,. apteki Mik Insch.a  ---

Najrealniejszy 
proszek do my

cia i pielęgnowania wło
sów blond i ciemnych od

dzielnie 3551

Cena 39 hal.

Bite psa „Mm Mm‘,
Kraków, Rynek gł. 45.

[Zlrafolog Dr. Theodorson
przesyła oceny charakteru 

z pismo pod wskazanym adre
sem. Zgłoszenia: AJministra- 
cya „Gazety Wieczornej4, Dr. 
Theodorson. rionoraryum 2 
korony od każdej oceny. 3789

E legancki lokal, nadający 
E  się na sklep, biuro lub lo
kal przemysłowy, ul. Syksfu- 
ska 19 w podwórzu, za az do 
wynojęcio. Zgłoszenia: Agen- 
cya inseratowa, Sykstuska 19.

3861

Cykstuska 21 do wynajęcia 
zaraz 3 pokoje, przed

pokój, 3 wchody, nadaje 
się na kancelaryę dla ad
wokata, lekarz , lub na 
biuro. Zgłoszenia przyjmu
je Agentka inreratowa, 
Sykstuska 19. 3860 j

fjżywane sztuczne zęby, pre-i
cyoza, także zastawionej; 

kupuje, p ł a c ą c  n a j l e p i e j '  
STRAUCH, jubiler. Lwów Ka
rola Ludwika 29. 5623

powodu wyjazdu sprze- 
E  aaje z.araz oficerska fa
milia w Żółkwi, Lwowska 
30, wszystkie meble, pia
nino, dywany perskie. 56261
f^artofse na zimę, wybiera-] 
**■ ne, bardzo smaczne, po 3 
korony za cetnar (50 kg.), za-] 
mówić można w handlu Wgc 
Oźmińskiego, Halicka 12, te-' 
lefon 2156/IV. 5622

S oałi gndrislleso
(wy-ot rynku) różne lokale i 
mieszkania od 1—7 pokoi.

5627

*3 komfortem urządzone 
"  3 pokoje, przedpokój, 
kuchnia, dotąd pracownia 
sukien damskich, ul. Syk 
stuska 19 III. p., do wy
najęcia od 1. stycznia 1913. 
Zgłoszenia : Agencya inse
ratowa, Sykstuska 19.

3859
- - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - j

"Drzy ul. Jabłonowskich 36
są do wynajęcia mieszka-j 

nia po 4, 3 i 2 pokoje, kuchni, 
łazienki od 1. listopada.
T okal na sklep korzenny: 

do wynajęcia. Wiadomość 
tamże na miejscu. 5586

ELDOLANA
cudownie działające 
mydło, oraz puder 
piękności, specyal- 
ność pięknych Pa

ryżanek. Do nabycia we 
wszystkich aptekach, drogu- 
eryacn, perfumeryach i odno
śnych handlach.
Kużdy odbiorca otrzyma 
premię 100 fr. zupełnie 

bezpłatnie. 2810

Felsls fabryki
c- PKOiady, cukrów,

łiErfomiliditf i alliLricW

Piaseckiego
:: W KRAKOWIE ::

3066

poleca się życzliwemu 
poparciu PT. Pubiiczn.

wszystkich systemów, oraz 
pończosznicze - poleca firm*
Jtu. 3VT.a-3.ixn.orLj 
HSśBBHł, M s i a  1. 9.
Wyroby trykotowe z praco* 
wnl M. Miniawskiej. Cenniki 
darmo i opłatnie. 2010

I v;yeH9W3nie
T>oszu 
Ł sie

cukuję lekcyi w zakre- 
ie rzkół ludowych i 

wydziałowych, albo posa
dy l^ktorki w języku h : 
polskim i francuskim. Ofet- 
-.}• przyjmuje Administracja 
„Gamety W ieczornej" dla 
„Wychovrawczyni“. 5591

Jeune dauie-parisienne di- 
plomee donnę leęons. 

Brossard, Administracya „Ga
zety". 5624

WIELKI
WYBÓR

najnowszych per
fum firm

COTY
H O U B IG A N T

D’ORSAY
oraz oryginalnych 
angielskich poleca 
magazyn 3831

C i 6 pokoi zpn. System 
- kurytarzowy, bardzo sto
sowne na mieszkania i biuro 
fkbszerne sklepy z maga 
”  zynami i portalami. Cen
tralne ogrzewanie. Winda 
Wszystko nowe i elegancki; 
w centrum miasta u l i c e ,  
W a ł o w a  H a  do wyna
jęcia. oó21

Kefir
DOSTAWI A 
DO VIESZKAS

183.

D Ikcza ra la
rrzeB orcka
Lwów, ul. Polna 1. 2Ł, 

Telefon 835.

C.k.\konc.szkoła języków  
- ECOLE KEt-OTK f
pour languzu i/i' tf

■ “ Ua W.T*W087. 
DyrektoAi FR^łtON KślD 
Zrejormowai. :toao Bzrliiza

(łodowiiatsiły fachowe.
języki - aa^alski.francu skini® 
ir.iecki Rześki, p olsk i rosyjski 

-tosr
codziennie, 

llóstr. respekt bezpłatnie

PROF. Dr. M. COLLINS.

BezMesny partii.
Przepisy zachowania się podczas ciąży celem uni
knięcia bołu i niebezpieczeństw przy rozwiązaniu, z 

dodatkiem
O ZABIEGACH FRZECIW ZAPŁODNIENIU
w polskiem opr-cowaniu p.zez Dra J D. Cena K 2‘— , 
z przesyłką poleconą K 2'35, za zaliczką K 2*ó9. —
Adresowâ  Księgarnia Akademicka

we Lwowie ul. Akademicka I. 22. 3794

T o r b y  n a  aKta
od Kor. 4-50 do Kor. 60 

w w i e l k i m w y b o r z e  — poleca
a  specyalny magazyn wy

robów skórzanych i przy- 
borów dc podróży 

Lwów, pl. Maryacki 3.
„F O K A '

Proszę oglądać Lez obowiązku kupna.

i m m m
o sile lOO ś w i e c  daje palnik nowe

go systemu

s „ K a O H Q S “ a
Można go użyć do każdej lampy nafiowej 
14, 16, 20 itd Cena kompletnego, palnika 
wraz z siatisą i szkłem K . 8 '5 0 .  Do na
bycia tylko w kantorze naftowym przy ul.

L i n d e g o  2 . 3756
Nafty po zniżonych cenach dostarcza się 
Szan. P. T. Odbio-com z bezpłatną dosta

wą do domów, od 5 litrów począwszy.

półfoojtigo prima koron 2'80, białego koron 4*—, ^rUna pu- 
] «7. y feto go koron 6*—, afli.enszego koron 7'-—, 8’— i 9*30. Pu

cku fetćisgo koron 6*— i 7’—, białego prima kor. 10*—, pier
siow ego koron 12’ — od 5 kg. począwszy opłatnie.

Ootawa wypychana paśeid
7. gęsiego, czerwonego, aiebiesk., żółtego lub białego nanldngu, 
1 piernat około ltW cm dług. 120 cm. ezer., wraz z 2 poduozkozm 

I pod £ławq okoio 80 cm. Ul. i CO cni. szer., dostatecznie wyp
chane, nowem, szarem, puszystein i trwałem pierzem K 16*— 

! porpuebem K '20*—, puchem  K 24*—. PoJeayńGze piernaty 
I po K 3*', 12, 14, 16*—.. Pojedyncze poduszki pod gtowę po K 

3*—, 3'50, 4'—, pierzyny 20ok<140 cm. wielk. 13, 15, 1% 20.
| Poduszki p o i  5M^70 cm. wielk, K 4*59, 5*—, 5*50. —
I Pierzyny do z najlepszego gradiu na pościel

180^<11 o cm. wielk. K 13 i Id'—. W ysyłka od kor. 10 trancp 
za zaliczką albo za poprzedniem nadesłaniem należytości.
Maks Berger w Deschenitz Nr. a/21S, O.eski las
Bez ryzyka, bo zamiana dozwolona, albo zwrot p ieniędzy.— 

B cgalo i i u Ktrn w aa y ce n ni k darmo.

L W Ó W  
pi. jyj^ryaeki 11

rasoiia" jedyna woda toaletowa, sporzą 
dzona na zasadzie nansowe 

Podczas gdy kremy, pudry etc. szczeliny skórne zaty
kają i skórę czynią kruchą i szorstką, to „MIRACO- 
LIN“ otwiera pory i przez to pobudza skórę do ży

wotności.
„MIRACOLIN" jest prewdziwem lekarstwem dla skó- 

i y ludzMej
„M jRACOLJN® orzeźwia naskórek i wygładza zmar

szczki, usuwa wszelkie nieczystości i zbytnią czer
woność, utrzymuje tw: rz i ciało osób, które go stale 
używają, rożowo, młodzieńczo i świeżo, do późnej 
starości.

„M iRACOLIN" jest praw dziwem źródłem wiecznej pię
kności i młodości,

„MIRACOLIN" używa elegancki i inteligentny świat 
_i'ooiecy całej kuli ziemskiej.

, MIRACOLIN" sporządzony jest z najlepszych aro- 
matyczr.ych ziół i jest bezwzg'ędnie nieszkodliwy. — Cena za flakon K. 3*50 

Do nabycia we wszystkich d.ogueryach i aptekach. Główny skład w drogueryi PIOTR
MIKOLASCH i C p„ Lwów. 3785

Wszystkie dotychczasowe kremy i pa
sty do zębów (Kalodony, Odole , itp ) 
zawierają mydło, które rozkładając się 

na kwasy tłuszczowe, niszczy emalię zębów zamiast ją konserwować, jedynie

kre m 
zębów

do

prof. dra N. Cybulskiego z fabryki „TLEN" n i «  z a w ie r a  m yd ła . 1
nie niszczy więc zębów, a czyści je doskonale, nadaje im białość, wzmacnia 
dziąsła, orzeźwia jamę ustną i czyni oddech przyjemnym. Kto szanuie swe 
zęby, używać będzie tylko Kre.ni1 „TLENOL". Cena za 1 tubkę 60 groszy

profesora dra N. Cybulskiego dezynfekuje i odświeża jamą usmą i gar
dziel oraz zapobiega bolom zębów, niszcząc zarodki fermentacyjne, jakie 
zwykle rozmnażają się w jamie ustnej z pozostałości pokarmów. Cena 1 K 
60 gr. i 1 kor. za flaszkę.

LT!eB©r p r o s z e k
do zębów

prof. N. Cybulskiego dzięki subtelnej miałkości składników ni" ściera 
emalii zębowej, czyści ją jednocześnie i dezynfekuje jamę ustną. Cena za 
pudełko 70 groszy.

Przetwory „TLENOL" prof. di a 
N. Cybulskiego f S Ś j S
prawdziwe sątylKo z firmą ... ifmm
DO NABYCIA WSZĘDZIE. *^8® Cenniki i prospekty franco i gratis.
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EE&trysziie
t w s s m m

MATEKYAŁY INSTALACYJNE, 
dzwonki, telefony, m otory i t. d.

skfśwHi e m g H t e
u firmy 3448

E. HAUSMANN
m i m  UPM&Z HA0SHB1IIM.

Siniif Co,
!Z  D O B R E G O N A J L E P S Z E ?

Tow. AHc. ma- 
sk /n  do szycia 

LWÓW ul.Halicka 1, ul. Gró
decka 55, ul. Łyczakowska 
22; STRyj ul. Sobieskiego 
8 ; SAMBOR ul. Kopernika 
5; RZESZÓW ul. Trzeciego 
Maja 5; JAROSŁAW ul. 
Grunwaldzka 19; PRZEMJ7ŚL 
ul Mickiewicza 4. 3z00

l i i  SiSra-Estifla
Regularne przewożenie podróżujących znanymi 

pierwszorzędnymi parowcam i. 
H a m b u r g —N o w y  T o r I '  

Hamburg— Filadelfia 
Ha mfaurg- Kanada

H am brrgB razylia 
Ham burg La Piata 
Hamou.-g-Arabia 
Hsmnu-g-Persya 
Hamburg-Afryka 
rinmburg-Indye zach

H E L IO S

Najlepsze źródła c-eskie! Tanie pierze i  ^ u c h !
1 kg. noi-szarego dobrego pie
rza dartego 2 k., 1 kg. lepszego 
2-40, najlepszego póibiałego 2 k 
80; 1 kg. białego 4 k., białego 
jak puch k. 5"10; 1  kg. najlep
szego śnieżnej białości dartego 
6 k. 40 i 8 k., 1 kg. puchu sza
rego 6 k. i 7 k , białego lepsze
go 10 k„ najlepszego puszku 

12  kor. Od 5 kg. po>.z<(wszy wysyłka bezpłatnie. 
G O T O W A  POŚCIEL z gęstego czerwonego, niebieskiego, 
białego, lub żółtego Nank:ng’u, 1 pierzyna 180 cm dług. 
120 cm. szer. wraz z dwoma poduszkami 80 cm. dług. 60 
szer., napełnione nowem, szarem, trwałem jak puch pie
rzem 16 k , pół-pechem 20 k., puchem 24 k. Tylko pierzy 
na 10, 12, 11. 16 k. Poduszka Ż k. 50 i 4 Ił Pierzyny 200 
cm. di., 140 cm. szer. 13 k., 14 k. 70, 17 k. 80, 2 i k. P . 
duszki 90 c,n. dl., 70 cm. szer. 4 k. 50, . k. 20, 5 k. 70. 
Pierzyny z mocnego gradlu w paski, dl. 180 cm., szer. 116 
cm. 12 k. 80, 14 k. 80. Wysyłka za zaliczką począwszy od 
12 k. francc. Wymiana dozwolona. Za nieodpowiaaające 
zwraca się pieniądze. Szczegółowe cenniki darmo i opłatnie.
S. BEN1SCH w DESCHEN1TZ Nr. 143 Bohmerwald.

KINOTEA'i R ARTYSTYCZNY 
u l .  C rc .d te .cH a  2 .  

Przedstawienia codziennie od godz. 4-tej do 1 ó-tej. Cęny 
miejsc: 30 h., 50 h. i 1 K.

DZISIEJSZy PROGRAM:
Rezolutna kobietka. Humoreska. 2. Fiordy norweskie. 

Natura. 3. Dobra rasa. Farsa, 4. Chiromancya. Sztuka z 
życia w 2 aktach. 5. Dziennik Gaumont Najnowsze aktu
alności. 6. O grody paryskie. Obraz pięknie kolorowany. 

7. Atak z chmur. Farsa amerykańska. 3814

ASIN O de PARTSr * W ielkomiejski program fai.iil.jny od 16. do 
31. październiku.

Borowska, polska pieśniarka. — Parisia aa Kronau’a: dwie 
jednoaktówki p. Ł ,Gn się wstydzi" i „Dawne czasy*. — 
Sławińska, śpiewaczka. — Hanu, egipska tancerka. — M. 
ROhmkorf, dcklamatorka. — H. Werner, humorysta. — 
D ciorosa. subretka. — Laybette. tancerka. — Ai:robaci 
Schafer Bros. — Fischer, subretka. — Duet Sisters Mor- 
way. — Lorandt, węg. śpiewaczka i' wiele innych atrakcyi.

C0L0SSĘUH HERMANÓW ździernika.
Wielki program numorul Choy Ling-Hee, trupa chińsko, 
The Havnnna T roupes, komiczny aki akrob. Komen
dant Huntley, dzielny bohater. Alac lYerris, ekseentr. 
komik._ A to ci dopiero, rarsa z irancusit. ftiella Nico- 
ladoni, subretka. Chrysantbeme D Arosa, tancerki akreb. 
1 1  nowości Vitograph. W niedziele i święia z przedsta
wienia, o godz. 4-aj i 8-ej. Biiefy se, wcześr.ej Jo nabycia 
w biurze Sokołowskiego, ui. Jagiellońska 3 3657

fBsir n z iM  VAmźTfi bristcl
Występ oryginalnej sławnej tri>y O J R A .  — Codziennie 

2 komedye.
POCZĄTEK O GODZ. 8. WIECZÓR. 3708

TANIE CZESKIE PIERZE 
1 kg. szirejo dartego K V— lep
szego K 2'40, pólbiałego K 3'60, 
białego K -f80, białego jak puch 
K 6‘—, najlepszego K 7'"0, naj- 

! przedniejszego gatunku K 8’40, naj ■ 
lepszego śnieżno-białego K 9 60. 

Gotowa pościel z gęstego czerwonego, białego 
lub żółtego NanMnu, dobrze napełniane, 1 pie
rzyna lub piernat 130 cm. dług., 116 cm. szerok., 
K 10, 12, 15, 18. — 200 cm. dług., 140 cni. szer. 
K 13, 15, 18, 21 — 1 poduszka pod głowę 80 cm. 
dług. PT! cm. szer. K 3, 3 '50, 4‘—, 90 cm. dług. 
70 szer. K4’59, 5‘5C, 6'—. Za nieodpowiadając- wy
mieniamy lub zwracamy pieniądze. Szczegółowe 
illustrowane cenniki wszędzie darmc i oplatnie. 
Benedikt Sachsel, Lobes No 959, ob . Pilzna 

(Czechy). *, i.0613

Ostatnim wyrazem postępu techriKi 
maszyn do pisania jest MASZYNA

z pismem wi^cczuem — bez taśmy

Ham burg-Środkowa 
Ameryka 

Hamburg-Venezuela 
Hamburg-Kolumbia 
Hamburg-Kuba 
Hamburg-Meksyko 

Antwerpia-Kanada. 3833
Linia Hamburg-Ameryka prowadzi na prawie wszyst

kich swoich nowojorskich parowcach 
a.ans cztery Klasy j»rżew ozow e.==  

I. kajuta, ii. kajuta, III. klasa i międzypokład. Pa
rowce Linii Hamburg-Ameryka dają przy znakomi- 
tem utrzymaniu, prędki i wygodny przewóz dla po- 

dróżująych w kajutach i wychodźców.
O wyjaśnienia i co do przewozu należy się zwrócić 
do generalnej reprezentacyi Linii Hamburg-Amery
ka, Wiedeń L, Karntnerstrasst 38, llbo do jej agentur 

we Lwowie, ul. 'łródoch e» 95. 
Czsrniowcach. Horrongasse 16.

in s t y t u t  p ie lę g n o w a n ia  
SKÓRy I TWARZy =  zr -

nowy KINOTEATR

Łfowlsloi! flarplni
daje przedstawienia codziennie od 26-go 
października 1912. Sala 30 metrów długa, 
8 metrów wysoka, przestronna i bardzo 
miła. Aparaty i tło obrazów wzorowe, 
najnowszego wynalazku. Programy sta
ranne, z dziedziny przyrody, nauki, sztu
ki, przemysłu. Nadto dramaty i kroto- 
chwile. Ceny od 50 hal. do 2 koron ze 
zniżką dla młodzieży. „Bajka" jest roz

rywką tanią'i przyjemną.

Programy szczegółowe przy Stosie 
i  w dzienniKach. 3832

koron płacę, jeżeli moją maścią ,,Ria“ 
nie usunie pan bez bolu w przeciągu 3 dni 
nagniotki, brodawki, grubą skórę. Słoik 
z listem gwarancyjnym 1 kor. K m eny, 
Koszyce 1 , Posdach 12/25, Węgry.

3816

{.orawska Kasa targowa 
dla bgtiła, irzeif i mięsa

Lwów, ul. Bourlarda 4, parter jjr 83,
Wykonuje systemem instytutów 
paryskich masaż i modelowanie 

twarzy, usuwa nieczystości cery, czerwoność, nosa, piegi 
i wągry* Posiada nadzwyczajny środek na zmarszczki i śla

dy po ospie. Pielęgnuje włosy ■ ręce. 2868 
Godziny przyjęć od 10—1 w poł. i oa  4—6 ponoł.

P łjeu yocia  kiawiatura — Najpiękniejsre pismo. 
Wieiłia oszczędność na taśrr. *ch. — Tabulato' 
do zestawień ruchu tekowych. — Centralny punkt 

uderzenia. 3527
Prospekty i próby pism wysyła na żądanie

„Tost" Tow. aśc. maszyn do pisania
Filia: Lwów, Kopernika 20. — Telefon nr, 14.

M o d e l  Fozłsiadarłjy  
o r g a n iz m u  d z i e c i !  a.

z tekstem objaśniającym Dra M ndera. 
Orgenizm dniecka różni się pod wieloma względami od 
•rganizmu człowieka dorosłego i wymaga szczególniejszej 
tro-k; i opieki. Rodzice i wychowawcy nie mogą należy
cie odpowiedzieć temu zadaniu jeżeli nic poznają budo
wy organizmu djsincka i nie wiedzą, co i w jakim stopniu 
erganii-mowi temu grozi na każdym kroku. Ź tego wzglę
du książka po" inna się znaleźć w ręku wszystkich ro- 
oz.cow, którzy pragną wych-wać dzieci zdrowe, zdolne 
do pracy i szczęśliwe. Zdrowie — to najcenniejszy po

sag dla dzieci.
Cena K 3'—, z przesyłką puleconą K 335. za zali

czką K 3*55.
Adresować: s i ; ą g a r n i a  A K a d e m f  c i f  a

we Lwowie, ul. Akademicka 22. 3793

la^rfla Karoce!!
KRANZLERfSka’

w T arn ow ie 3461
poleca swoje wyroby, jakoto: koron- m 
ki i wstawki ze sztucznego jedwa
biu, niciane i lniane.

WE LWOWIE, UL. S7HSTUSKA 17 11
(w  czasie targu w rzeźni miejskiej Nr. tel. 921, 

ponadto Nr. 1677 i 1678.)
— Stacya kolei Lwów-Podzamcze. —

Adres telegraficzny: Targowica, 
przeprowadza za miemem wynagrodzenieąi na 
rargu lwowskim komisyjną sprzedaż bydła, niero- 

ozny, cieląt, boranów oraz bitych świń i mięsa 
w najkorzystniejszy sposób.

Korzyści wysyłki do Lwowa i mniejsze ryzyko 
transportu, miejszy ubytek na wadze 1 często 
wyżsaa cena w porównaniu z Innymi targami.
W szelkie informacyn o d w o tn ę  pocztą. 3283

nowość i fULIA PAPEE
iim iisu  MEŜ ala
Sześćset trzydtieźci asm przepis*;w do spo

rządzania potraw jarskich. 3792 
Opracow. na podstawie dzioł wybitnych iekarzy- 
hy^ienistów i ścisłej długoletniej nraktyki. — 
Cena egz. K. 3‘—, z prz"syłńą pocztową K. 
3*45, za zaliczka K. 3‘70. Adre« ow:av-

Bsiprcia lafitisiOM f  iitai*”
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l i l p l :: I l i
zniknięcie zm_rszczek, piegów, plam, wągrów, pryszczy, 
nieczystości skóry, osiągnąć można tylko przez aparat
3430 „ . A . 3 M L O * 4
patent rwany. Użycie tegoż nadaje świeżą, różową ce
rę, gdyż wszelkie nieczystości krwi, psujące cerę, u- 
suwa się naciskiem aimosferycznysn. Precz z wszyst- 
kiemi reklamowanemi maściami. Tylko naturalne dzia
łanie eparam „AMD" może być skuteczne. Nie psuj
cie cery środkami chemiczncmi. Cena aparatu 3 K 60 
tu za zaliczką. Jeżeli nie poskutkuje, zwrot pieniędzy. 

Tylko „AMO“ aparaty opatrzone są regulatorem. 
Świadectwo: Z mnóstwa listów 5 podziękowa

niem podajemy jeaen joko najcharaitterystyczniejszy: 
Wielmożny Paniel Zamówiłem aparat „AMO* 

prawie przez żart, jak się zamawia różne środki na 
piękność, ale przyznam się, że nie wierzyłem w sku
tek, ot myślaiem: Spróbuję! Spotkał mię jedrak przy
jemny zawód. Już po pierwszym masażu po grunto- 
wnem wymyciu twarzy cieołą wodą I mydłem, aż 
zadziwiłem się, tyle nieczystości wprost brudu, aparat 
ten t  twarzy wyciągnął. Po kilku dniaeft cera pomimo, 
że zawsze byłem blady, zaczynała różowieć, w/rzuty 
zaczęły niknąć jeden za drugim, wągiy, szczególnie 
na nosie znikały i Cv najdziwniejsze, zma.szczki pod 
oczami i na czole znikły „.awie zupełnie. ivc wiem, 
jak mam podziękować i L d. Proszę przysłać dla mych 
źn&jowych a mianowicie dla (następują zamówienia). 
Lwów, 12 stycznia 1911. M. B.

u  M i  nosal
Apa- f° rmuie nos> nadaje
rat „utliu  kształt prosty noso
wi z garbkiem, zadartemu, spłasz
czonemu i t. d. — Bezwarunkowa 
gwaraneya lub zw.ot pieniędzy. Ce
na 3 kor. 40 h. Do regulowania na 
każdą długość nosa 5 kor Wysyła 
za nadesł. lub za zaliczką. Podać 
długość nosa. — Nie fanjazya, lecz 
.zetelna prawda. Ostatnie podzię
kowanie: Miałam nos przypłaszczo
ny, szpecił całą twarz, a pa użyciu 
aparatu „ZOLA* nos przybrał pię
kną równą formę, że m:ę znajomi 
nie poznawali. Dzięki serdeczne. — 

Emila P. Lwów.

RalitóstM In tald
zapewnia przeczytanie broszury o 
o odkryciu dra Mullera „Jak za
bezpieczyć się przed zbyt liczną 
rodziną*4 bez użycia tak szkodli
wych i niepewnych artykułów hygie- 
ni:: nych. Cena 30 hal. (w znaczk. 

poczt.) z dyskretną przesyłką. 
Powyższe przedmioty wysyła (też za zalicz, o 65h. drożej)

Ageccya „Stelia“ jgjgjj; StOSZlCa 1-

Jozef Rossmarath - Nowy Sącz 
Fabryka maszyn, Konstruktyi żela
znych i siatek ' —'—1 poleca
Ogrodzenia siatkowe, sita do szutru i pMsku. 
Poręcze drogowe i moutowe z rur, kątówek lub 

trawers.
Konstrukcye żelazne: dachy, mosty, balkony, ścia 

ny, werandy, bramy itp.
Odlewy każdego rodzaju według swoich lub na

desłanych modeli i rysunków z żelaza, stali lub 
metaiu.

Przybory dla kanafizacyit zasuwy, klapy, ścieki 
kraty kanałowe itp.

STAL I ŻELAZO KUTF 
Cenniki i kosztorysy na żądanie wysyła, 2501

S z a n o w n a  P ani 
Gospodyni! 

PROSZĘ 
UW AŻAĆ 

N A  T E N  Z N A K  
P R A W D Z IW E J

F r a n c k a
PRZYMIESZKI UO KAW Y  

I STR ZED Z SIĘ PRZED ŁU - 
DZĄCEMI 

N AŚLA D O  W NICTW AM I f

F A B R Y K A  - - 
W  S K A W I N I E

KOLO KRAKOWA.
ffknwante. 82, 9:18 I.

D  C
Należy żądać Wyraźnie wyrobu apteki

Piotra Iilikelascoa v/£ Lwowie.

Znana firma „A  LA VILLE DE LGNBRES**

■lat JÓZEF HMPERM i Ska
w Stanisławowie ul. Karpińskiego (gm >cłi
2161 c. k Dyr. kolei)
poleca się łaskawej pamięci P. T- Publiczności.

BARTIK i Ska
F abryk a P I L N I K Ó W
ma:v. i  rolniczych i  s i K a w e K  
oraz odlewarnia żelaza w KRAKOWIE

ZakłciI fabryczny w Tarnowie
Poleca swoje wyroby, przyjmuje zu
żyte p i ln i k * :  d o  n a s i c K a n i a  

i wykonuje zamówienia po ce
nach nader przystępnych. - -  -

2146

Apteka pod „ZŁOTA GWIAZDA*4
PICTBA MIKOLASCdfL
L w ów , u l. K o p ern ik a  1. 1

Z Z I  ) f"
wyrabia t poleca

S Y R U P
I Syrg n l f s p M w ?  z l i i i

jako skuteczny środek przeciw kaszlowi Innym cho
robom dróg oddechowych w działalniu zupełnie 
identyczny z innymi podobnymi wyrobami zagrani
cznymi, co też orzekła komisya przemysłowo-lekarska 

Towarzystwa lekarskiego.
Syrup sulfoguajacolowy jeś*. o połowę tańszy od 
pooobnych wyrobow zagrań, i kosztuje tylko K. 2, 
Syrup sulfogus jacoiowy z kolą kosztuje K. 2*50. 
Wydaje się wyroby te tylke na przepis Ir Karski Do 

nabycia we wszystkich aptekach. z 634

Najtrwalsze, najelegantsze

S O B U W I E 5
dla Pań i dzieci w ogromnym wybo
rze, jakoteż kalosze petersburskie po

lecają Specyalne rkłady

Leopolda Haasa
LW Ó W

kil. Karola LudwiKa a 
ul. Karola Ludwika 35 

ul. Gródecka 6 0 .

E, Jarema
Lwów. Fredry 9
Obuwie gotowe 

i na mia.’ę

361*

f O T u j Q X D c u L j j L n r c o a o o o x c ^

l i l i i  i l M l l
ii ! teku sali*

x  w g T im m .m m m Ę , x
Spółka z ogran. odpowiedzialnością

Biorą i Zafẑl: SfKisiaiii, uf. Miidicei l- 29
Telefon Nr. 333

rafenrkz w "N lH rim iS -K S l
Telefon Nr. 125.

1. Dział KonstruKcrjnyi
Budowa m03tów żelaznych, konstrukcye dachowe, 
świetlniki, perony kolejowe, ganki, werandy, pawi
lony, oranżerye, krzyże wieżowe, słupy nitowane, 
kioski, schody żelazne, okna patentu „Meteor*, drzwi 
żelazne i bramy d;a fabryk, ogrodzenia kute i siat
kowe. Wyroby kute, wchodzące w zakres artystycz
nego ślusarstwa, dla robót budowlanych i architek
tonicznych, roboty ślusarskie zwykłe, wózki dla ko

lejek wązkotorowych etc. etc.
II. 'Warsztat reparacyjny maszyn 

wszelkiego rodzaju.
Kotlarnia urządzona do maszynowego nitowania, wy
rabia zmorniki na ropę, spirylus, benzynę, wodę, 
cysterny i roboty w zakres kotlarstwa wchodząc e. 
Sjrfefcyalno£ć: Naprawy i przeróbki wszelkich 
przedsiębiorstw przemysłowych i gorzelń, browa
rów, tartaków, młynów, rafineryi spirytusu i nafty eta 
Transmisye według najnowszych typów po ce

nach konkurencyjnych.
III. W yrób ourzędzi.

Wyrób wszelkich narzędzi kowalskich, ślusarskich 
i gospodarczych, a to: n.lotów, młotków, ryskali, 
siekier, kluczy niemieckich, motyk, kilofów, p.ewni- 

ków, grabek ogrodowych eto. etę
IV. Odlewnia żelaza.

Odlewy podług własnych i nadesłanych modeli po 
cenach najprzystępniejszych, 2162

Kol! i tesstafiEf Imłatifc — Sen?

R

-

T r?n p nf

1 i 14 listopada
następne 4 ciągnienia.

1 0  ciągnień  roczn ie  1 0
1 kwit prtm. 3-prc. losu Zakładu GL wygrane: 

kred. ziem. 1. em. K 90.0)0
1 kwit prem <-prc. losu węg. hip. II 70.0)0
1 los wioski czerwonego krzyża fes. 30.009
1 „ węg. „  „  K 30.000
1 „  Bazylika K 3,9.090
1 „  serbski tytoniowy fes. 100 900
1 „ Josziw K 3J.000
Razem 7 losów. Cena K 340. w 34 ratach, mles. 
po K 10. Prawo gry natychmiast. Gazeta i czeki 
dermo. Gdy kursa losów są obecnie bardzo tan.e, 
nabycie losów jest nadzwyczaj korzystną lokacyą
D O M  BAJNKOW y 1 K A N T O R  W Y M IA N y

R o h a t y n  ; U łam
2626 we Lwowie, ul. Sykstuska 3.

3660

8

dosinnale 
dla toalsft

Wszędzie do nabycia1.
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SPECYAI/ISTA

vKalseirtltftM Frakach
poleca —

ABONAMENT w 6~i!i klasach
nadający się d!a najwybredniejszych Pu nów.

Pierwszorzędne wykonanln.
Wielki w^bói* materyi oryginalnych an
gielskich, francuskich i krajowych. i>826

B la ie i

:: ROPA OPAŁOWA::
PrzE&ijSiGrstmfl opala rep? z . k o d a r o w s u i

Spotliis i egr. w. Lu6w* pl. Smolki 4. rap? Eoryslaw.
Dostarcza ropy opałowej we własnych cysternach i beczkach. Urządza wszel
kie zakłady przemysłowe na opał ropą. Jedyna firma, mająca w tym kierunKu 
długoletnią praktykę i doświadczenie fachuwe. Palniki do ropy własnego sy
stemu. — Złoty medal za urządzenia do opału ropą. — Przedsiębiorstwo 
przerobiło dotychczas około 400 ket 1(5w parowych i przeszło 20 panwi salinar
nych *• nawierzchni ogrzewalnie przeszło 20.000 metr. kwadr, na opał ropą 

tak w kraju jak i za granicą. 2743

Materyał doLorewy, wykonanie wzorowe, ceny 
umiarkowane. Adres telegr Rudakowsk: Lwów- 
Boryslaw. — Telef. nr. 667 Lwów, 201 Borysł

Lwćw^^^Plflt Zb«ażówy. im  W w
wy^trwa hygieniczna Popularno-nauKowe wykłady odbywają się na

I * t  wystawie codziennie o godzinie 10-tej i 51-tej 
przed południem, o 2-giej i 4-tej po południu, 

oraz o 6-tej, 8-mej i s tej wieczorem.
W stęp: 50  ha lerzy. Dla PP. Stu
dentów i W ojskow ych : 3 0  h.

dająca dokładny -Obraz chorób, r,l- W CJwartKi wystawa Otwarta tylko
szczącycn ludzkość, oraz sposobów o « ai

ich zwalczania. 3354 d,a P’ ń!

DOM SPEDYCYJNY ZAŁOŻONY W rt. 1833 2182

^  fi. MENDELSOHN
KRAKÓW, DWORZEC KOL TEL. NR. 83.

Bogumln (Oderberg) dworzec Roi. Telefon nr. lO. 
Oświęcim, dworzec K. tel. 54- ^  Szczakowa, dwo

rzec Kolejowy. Tel. 4«
Odprawa cłowa przesyłek zagranicznych. \Vozy m eblowe. — Trans

porty międzynarodowe po cenach ryczałtowych.
BIURA SPEDYCYJNE C. K. KOLEI PAŃSTW. (KOLF.l PÓŁNOCNEJ).

ffiezawedne tsM^ncwatilu eaty i

E A i i ^ r t o H S E
„LO H SFG O  MLEKO LILIOWE"

udziela skórze m łodzieńczej świeżońci i powabu i chroni przed 
szkodliwymi obiawami powietrza, w kolorach: białym , różowym 
i żółtawym. fhmłjmi f flhOD >» k. nadw. dostawca, Berlin. Do na- 
Flaszka K 2‘50 IlilulllW IłUsluu, bycia we w»zy jtkich aptekach, drr-

gueryach i parfumeręach. 3676

Otrzymuje sit; po KilltaKrotnem nftarciu

: : K R E M E M  R O Ś L IN N Y M ::
SlbOIK K. 1*60.

T jT l'Xj w  tubach przeciw picrzchrieniu 1 pękania na-
- i*-Ł j O m i ł i m  skórka na rękach z fiołkowym  i różanym 

zapachem. Cena 5 0  hal.

Proszek do czyszczenia paznokci
nadaje połysk 1 odcień różowy paznokciom C e n a  p u d .  5 0  h .

Pasta do czyszczenia paznokci ła“S “
się paznokci i nadaje im piękny wygląd, C e n a  5 0  hal.

lrcha do czyszczenia paznokci
ki i maszynki do form owania i obcinania paznokci — poleca

JA N  I M N A T O W I C Z
Lwów, Sykstueka 25, Hetmańska 6, Kraków, Sukiennice 

J|/ 20, Przemyśl, Mickiewicza 4.

A U S T R IA C K IE

Z O. p.

12: Lwów, ul. Romanowitza 11
TELEFON Nr. 1178.

Elektryczne oświetlenie. Elektryczne przenoszenie siły. Urządzeni* 
kopaSrti i hut. Koleje elektryczne.

Dynamomaszyny, eiaktremotory, wentylatory, transformatory, rozdzielnice, aumeratory 
instrumenty do mierzenia siły, Iampj łukowe, lampy żarowe, węgle do nich. przyrządy 
do ogrzewania i gotowania itd. oraz wszelki materyał instalacyjny. Cenniki i kosztorysy 

za darmo. Na życzenie wysianie inżyniera bezpłatnie 2291

V* •* v~. >7^ • •••

Mi 1/3 Laratspliffi St. 5H5.
Reprezentacya i biurj sprzedaży dla Galicyi i Bukowiny:

IS. SMSSCT??, lwi®?, S.

3033 Najstarsza fabryka motorów w Ai-stro-Wągrzech.

Hoiory resaa SRSsms JHeser
Najnowsza konstrukeya. Minimalne koszta opału*

Słynne światowe oryginalne

„OTTO" motory
benzynow e, benzolow e, naftow e,ropne dla  
gazu świetlnego, ssaco-gatow e i t. 1. ^  ^
188.668 i PRZESZŁO ESLION „P.S.“  W UŻYCFJ
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„Satepang" Litw. a. Ib M a  £4.
RESTAURACYA, HANDEL DELIKATESÓW 
= = I  POKOJE DO ŚNIADAŃ. = = =

'Ifrinanj^ln *nln na 1. piętrze na wesela, zgromadzenia itp. 
Li){Juii!kHQ Sdlu Codziennie koncertmuzyki sa<onowei.

Brstaumfya H. Toepfera
p r z y  u l ,  T r y b u n a l s K i e j .

Najtańsza I nafzurowsza kuchnia. — Rendez-vous dla 
przyjezdnych. — Wyborne piwo i przednie winę.

Najwspanialsza we Lwowie 

Haroia SHICl " Sykstuskiej,y parter.
Ni.jwiększy wybór czasopism.

Betel ftm-M b8bmzbih heiM gp  oisrlmii.

Kawiarnia „ Ik m m m ** j b q h a
punkt zborny najwytworniejszej publiczności. Sale duże, 
widne, z komfortem urządzone Czytelnia zaopatrzona 

w 300 pism polskich i zagranicznych. 7 bilardów.

[TELEGRAM! m m m i l W *  „ E U T E M
ul. Krasickich 18 (w pobl. gmąchu c. k. Dyrekcyi kolei) 
została już na nowo otworzona i z liomfortem urządzo
ną Wszelkie pisma krajowe i zagraniczne. W niedziele 
i święta koncert muzyki wojskowej. O liczne odwiedzi
ny uprasza Jakdb Rauch, i), płatniczy „Hostynnyci“.

P

neweolwerzortaisjlmiia
UL. AKADEMICKA (róg Fredry).

Urządzona wediug projektu art. ma!, p. H, Uziębły I zaopatrzona 
w wielki wybór dzienników krajowych i zagranicznycli, Spacyalny 
gabinet dla Pań, doborowe napoje i przekąski o każdej porze.

ok6J da śnladai a restauracja
urządzone z komfortem i zaopatrzone w każdym 

czasie w świeże przekąski, piwo pilzneńskie (maiki B. B.) 
i ołomunieckie mieszczańskis, poleca firma.

f f l t ó  B B E t  I S K H ,  ni- Mowsfi? 1 4 ,  i i -  OrmiaisMs-
1ADAC MOŻNA

w  S a s in o  S e P a rls  Esjlim 3.
a MIESZKAĆ

w  K a w i a r n i  E u r o p e j s k i e j  jE jjfcM a 1 1

HOTEL BOULEYARD
Gródecka 5Sa (przyst. kolei elektr.). Najnowszy i 
najmodniejszy hotel w stolicy. Urządzony podług osta
tnich wymogów hygieny i techniki. Oświetlenie elektry
czne, łazienki do użytku, pokoje od 2 K dziennie i wyżej.

TI®m
p s u  l im  p .  m m  i  t. l i r n m  lwów, m m  i

TELEFON 1343.
polera codziennie świeże i zdrowe produkty spożywcze, 
wina krajowe i zagrai.iczne, piwo pilzneńskie marki B. B. 
Zamówienia na prowincyę uskutecznia odwrotną poczta.

UTWORZONY HOTEL LOHDYHSKI
Lwów, ulica Gródecka 1. 5 9 a

BLIZNO KOLEI — PRZYSTANEK TRAMWAJU ELEK
TRYCZNEGO. -  CENY NAJNIŻSZE. — NAJWIĘKSZY 

KOMFORT. — USŁUGA CZYSTA I SKRZĘTNA.

I \H zupełnie odnowiony i urządzo
ny na wzór zagranicznych pen- 

ul. kopernika syonatów, poleca pokoje z ca
lem utrzymaniem, obiady dia dochodzących. Wykwintna 
kuchnia. Położenie spokojne w centrum miasta. Teł. 115/11.

JADWIGA KOSSOWICZ.

Kuchnia doborow a pod kierownictwem pierwszorzęd
nego kuchmistrza z Warszawy. — Piwo pilzneńskie. — 

Cztery gaDinety artystycznie urządzone. 
ANTCIII KWIATKOWSKI i RUDOLF STREIT.

właściciel
\mi\m nastaniu

w  R y r a ltu  (Pałac Spiski).
KUCHNIA HYGIENICZNA. ZNAKOMITE KANAPKI. PI

WO PILZNEŃSKIE. PORTER ANGIELSKI.

H O T E ł T K L E I N A
„ M O N O P O L "

GERTRUDY 6.
POKOJE WYGODNE. — KUCHNIA HYGIENICZNA. — 

WSZYSTKIE DZIENNIKI.

K a w ia i M i i a  i  
U e s t a u r a c y a  j|«rS

ul. Gródecka 1. F9.
Wykwintnie urządzona kawiarnia. Codziennie koncert 
wieczorem, w niedziela i święta popołudniu. Wszystkie 

krajowe i zagraniczne dzienniki i tygodniki.

s t a m s ł a w A w .
"W Star isławo vie poleca się łaskawym wzglę- 

dom P. T. Publiczności 
HANDEL TOW ARÓW  KORZENNYCH, WIN, DELI
KATESÓW, REST A l' RACY A i POKÓJ do ŚNIADAM

„F0 3  PALSWĄ-
21 s u s i m i e r s a  S Ć H W E S S S & 1 R . A  J

■«sir?
■ - - - .. -...... - ................-........  - ■ .......- - .......- - - -  j

U M E

ua sklepy, biura, maga
zyny, składy w dowol
nej ilości — jasne i ob

szerne, u zbiegu ulic Kazimierzowskiej i Szpi
talnej, w nowo wybudowanym gmachu towa
rowo-handlowym, urządzonym według naj

nowszych wymogów techniki.
5 wind elektrycznych, centralne ogrzewanie, Gamom Cleansr, telefon?

w Etaiifoi lokalu, światło elektryczne.

Es wynajęcia od 1. listopada b. r.
Ceny bardzo przystępne. 

5M8 I r k f o r m a c y i  u d z i e l a  z a r z ą d  n a  m i e j s c u .
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